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miesięcznie we Lwowie 
20 Mk , z dostawą do do
mu 23 Mk, i  przesyłką 
w Polsce 23 Mi wi n n y c h  
państwach 26 Mk. Z \  
unianę atircsu dopłaca się 

60 fen.
Cena p c jn jn c i e g p  
■unseru e a łj .n

■ b i i t r z ł  Poiski

f marka
fionto czeliocce PR.O 

10.561.

K U R J E R  L W O W S K I

wychodzi codziennie o godzinie 6 rano

Ceny o g ło s z ą !:
Ogłoszenia m ie js c o w e  (lwowskie; 
za l  wiersz nonpareil. '&■ 1 ;' u 
Paski na sir. tekst, o 1W  „ d o 
iej, „SaleBłane" i ^Kuli.roiogj*" 
za wiersz nonp. 4 Marki. Ko
munikaty* i reklamy po kronu-' 
za wiersz nonp. 7 Mk. Diuno-' 
ogłoszenia 40 fen. od wyiazu h 
po 80 ten. tiustym drukiem. T)J<> 
poszukujących p ra c y  po 30 fer., 
tłusty :u diukiem po 60 fen. O jio - 
izenia na niedzielę i swi^t* u 

60°/# drożej.

Ogłoszenia z a m ie js c o w e  (poza- 
hvcw -k ie ): zwykłe 8 marki z*
wi*r?z n rn pare il, uekroiogi i na
desłane 6 Mk.. fcomuninaly * *'*' 
klauny 10 Mk., rivunne o^łoszsuto.

60 len. c-d słowa.

F jd a k c ja  przy ulicy OssoIifisKich i. 15. — ftamla f tre c ja  przy ulicy Chorążczyzny 1. 26 — Redaktor przyjmuje wyłącznie mię.vizy godziną 4—5. Biura Adnim =,iraćyi 
otwarte codziennie od godz. 6. rano do 1. w południe i od godz. 3. do ó. wieczór. — Adres dla telegr.: „Kurier*, Lwów.— Rękopisów n>e zwraca się. — 1 eiei- redakc. i 
W W arszaw ie prenumeratę pizyjmują i pojedyncze egzemplarze sprzedają: Biuro dzienników „Promień*, ul. Widok 19, oraz Adirin- „Gazety Lud.“, ul. Świętokrzyska 117

N akładem  Spółki w yd aw n iczej „Kurjera L w ow skiego".

Prsprc prac ssjsowycłi.
Posiedzenie konwentu senjorow. — Komisja

spraw zagranicznych zwołana na dziś. ;
(Od naszego korespondenta wa"sz&vVskiego;. 1 ji

jSarsnawa, 20 kwietnia 1920. ■
Konwent senjorów ustalił dziś program pracy! 

sejmowej na najbliższe dni. W piątek i sobotę ] 
odDęazie się pierwsze czytanie i dyskusja ogólna' 
nad budżetem, przedłożonym przez ministra skarbu, j 
Najbliższy tydz;eń będzie poświęcony obradom nad 
ustawą serwitutową, której uchwalenie jest nie
zmiernie doniosłe, ze względu na nastroje, wsi. 
Marszałek apeluje do stronnictw, dv starały się o 
rychłe i zgodne, załatwienie tej sprawy.

Poseł Rosset (mieszcz.) proponuje uchwalenie i 
na dzisiejszem posiedzeniu Sejmu, iż w tym roku* 
święto 3 maja (ustalone ustawą z przeszłego roku) 
przenosi się na dzień 2 maja (niedzielę). Uroczy-j 
stość w niedzielę wj-padnie o wiele ókazalej, a zy- ’ 
ska się jeden dzień pracy. Poseł Seyda (nar. lud.) 
popiera tę propozycję imieniem Poznąńczyków, do
dając, iż w Poznańskiem jest tendencja ofiarowa
nia zarobków w dniu 3 maja na rzecz państwa. 
Ks. Lutosiawski (nar. lud.) zwalcza energicznie 
myśl p. Rosseta. Ponieważ w konwencie nie osią
gnięto jednomyślności, pozostawiono sprawę inicja
tywie prywatnej p. Rosseta.

Poseł Rataj (lud.) zwraca uwagę, iż w czasie 
ferji zaszedł w polityce zagranicznej cały szereg 
faktów pierwszorzędnej doniosłości, wobec których 
kluby zechcą zająć jakieś stanowiska. Byłoby rze
czą niewskazaną, żeby dopuszczać do rozpętania 
się dyskusji na plenum Sejmu, bez przygotowania 
jej. Należy więc zwołać jak najprędzej komisję 
zagraniczną.

Poseł St. G rabski (nar. lud.) oświadcza, że 
zwoła komisję' na czwartek po południu.

Następnie poseł Rataj wskazuje na zwyczaj, 
który sie zaczyna ucierać, iż marszałek, z racji 
nadsyłanych do kancelcrji sejmowej zażaleń pry
watnych na poszczególnych posłów, udziela moni
tów posłom nie zbadawszy sprawy. Mówca przy
tacza przykład: jeden z posłów ludowych, Z , od
niósł się do biskupa kieleckiego w sprawie paratji 
w liście, któremu można dużo zarzucać, tylko nie j 
brak należnego szacunku dla adresata; na Ust ten 
zareagował biskup pismem do p. marszałka, za- 
wierającem niesłychanie ostrą Krytykę posła, a na
wet zwroty wprost obraźliwe pod jego adresem. 
Pismo to odesła* p. marszałek do prezydjum klubu 
z prośbą, o zwrócenie odnośnemu posłowi uwagi 
na „postępowanie, nie licujące z powagą poselską*. 
Poseł Rataj zastrzega się imieniem klubu sprawo
waniu takiej cenzury i w tej formiejjrzez marszałka.

To samo stanowisko zajął p. Daszyński, i na 
ogół biorąc, ks. Lutosławski. Ustatni mówca pod
nosi nadto, iż należy ostrzej traktować sprawę wy
dawania przez Sejm posłów, pociągniętych do od
powiedzialności sądowej, zwłaszcza wtedy, gdy 
chodzi nie o sprawy polityczne. lecz o naruszenie 
praw osób trzecich. Nietykalność poselska nie po
winna być ochroną dla tych, którzy, licząc na nią, 
dopuszczają się czynów, nie licujących z godnością 
poselską.

Marszałek oświadcza, iż zastosuje się do gło-j 
só w  podniesionych.

Uporczyme ataki bylszeolchie
s u  F i e s f i i  o d p a r t e -

Warszawa, (Pat.). Komunikat sztabu generalnego 
wojsk polski :-h z dnia 2i b. m. Na odcinku podol
skim obustronna dz.ałalnuść artylerji. W północnej 
częś i Polesia ponowił u eprzyjacfel znaczneinj sjla- 
tuj uporczywe ataki na odCjaek S z a c u j - Stracho-

w;cze. Dzięki bohaterskiej wytrwaloścj naszych od
działów udaremniono zamiary nieprzyjacjeła.- 

Na reszcie frontu bez zmiany.
Ki^ńskf

P. S. L. wycofa je ministrów Bardla I Kędziora?
. (Od naszego korespondenta warszawskiego).

Warszawa. ż0. kwietnia 1920.
Jutro odbędzie się posiedzenie klubu P. S. L., 

na którem ma być przeprowadzona dyskusja poli
tyczna Zadecyduje ona o stanowiska ludowców 
wobec rządu. Istnieje silna tendencja wycofania 
z gabinetu ministrów Bardla i Kędziora wobec te

go, iż rzącl nie spełnił dotąd żadnego z istotnych 
postulatów ludowych. Panuje też rozgoryczenie 
przeciw p. Wilkońskiemu, prezesowi głównego u- 
rzędu ziemskiego wobec braku przedłożeń w spra
wce reformy solnej. Jest prawie pewne, źe klub 
P. S. L. domagać się będzie jego ustąpienia.

P. Stan. SrabsM kapaniu je.
(Od naszego korespondenta wa szewskiego).

WarszBWB, 20. kwietnia 1920.
P. Stanisław Grabski, chcąc uniknąć przykre

go i rzadko praktykowanego w życiu parlamentar- 
nem votum nieufności ze strony większości komi
sji zagranicznej, ma zamiar sam zrezygnować 
z przewodnictwa. Narodowa demokracja, która 
przyzwyczaiła się uważać politykę zagraniczną i 
komisję zagrań, jako swoją domenę niepodzielną, 
wysuwa na to stanowisko p. Marjana Seydę W klu- 
bacn jednak panuje przekonanie, iż przewodnictwa

w komisji zagranicznej nie może objąć żaden n. d. 
Przewodniczący powinien być wtajemniczony w spra
wy zagraniczne, działać w ścislem porozumieniu 
z ministrem spraw zagranicznych i ponosić cześć 
odpowiedzialności wobec Sejmu. W tej chwili roli 
tej nie może spełniać członek naród, demokr., zwal
czającej zaciekle i bez przebierania w środkach po
litykę zagraniczną rządu. Istnieje zamiai powierze
nia przewodnictwa w komisji zagranicznej posłowi 
Ratajowi (lud.) lub Kamienieck emu (nar. 'żj. lud. '

H m -  BnfKłrii traktat.
Oświadczenie ministra spraw zagrań.

ttauen. (Pat) Radio. Nowy niemiecki miniśter 
spraw zagranicznych oświadczył wobec redaktora 
„Vonvaertsu“, że najbliższym celem polityki n;e- 
mieckiej zagranicznej jest uwolnienie miast nie
mieckich, świeżo przez Francuzów zajętych. No
wa rewolucja reakcyjna spowodowałaby tylko kom
pletny rozkład jedności państwowej. Niemcy po
trzebują zaufania zagranicy, jako warunku do re
wizji traktatu pokojowego i nie mogą niczego za- 
niedbaćjllcelem usunięcia braku zaufania. Dlatego

też oświadczył minister, że traktat wersalski uwa
ża za fakt, który Niemcy uroczyście uznali swoi
mi podpisami. Fakt ten trzeba odważme i otwar
cie uznać i starać się usilnie wypełnić traktat, nie 
mniej starać się o to, aby unikając za częstych 
not protestujących znaleść przy wolnej wymianie 
zdań jakąś drogę pośrednią, aby uzyskać pewne 
korzyści, Dewizą Niemców powinno być: „Rewi
zja przez wykonanie*-

I M  angielski p i i r p  i d u  i d u p  ij iu f f l  na l i i  oporo i i i e u
byon. (Pat) 20. kwietnia. Radio. Na posiedze

niu Izby gmin w  poniedziałek, zawiadomił Bonar 
Law, że pełnomocnik angielski w Berlinie ostrzegł 
rząd niemiecki, iż jakikolwiek opór rządu niemie
ckiego pociągnie za sobą redukcję — jeżeli nie 
całkowite wstrzymanie — dostawy środków ży
wności i kredytu ze strony koalicji

hyon (Pat). Radio (Havas). \V poniedziałek 
wręczono Niemcom notę angielską - przedstawie
niem konsekwencji dia aprowizacji państwa w ra

zie, gdyby rząd niemiecki czynił jakiekolwiek tru
dności w wykonaniu traktatu posojowego.

.lab się Niemcy tłumaczą.
Paryż. (Pat) Odpowiedź niemiecka na notę 

sprzymierzonych w sprawie demc biiizacji usiłuje 
przekonać, iż straże obywatelskie nie mają cha 
rakteru wojskowego i są przeznaczone jedynie do 
pilnowania porządku.
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Zabiegi JT Paderewskiego 
w W atykanie.

(Od naszego korespondenta warszawskiego;.
CZahszawa, 20. kwietnia 1920.

Od osoby, która niedawno przybyła z Rzymu, 
i która z racji zajmowanego stanowiska może być 
uważana za dobrze poinformowaną, dowiadujemy 
się ciekawej rzeczy.

Niedawno bawi! w Rzymie p. Paderewski i za
biegał w Watykanie rzekomo w sprawie rozwinię
cia należytej opieki nad katolikami w Ameryce. 
W rzeczywistości pod pokrywką tej misji chciał 
ekspremjer zetknąć się z kolami watykańskiemi i 
pozyskać je dla ewentualnego poparcia go przy 
kandydowaniu na 'prezydenta Rzp. poi przez kler.. 
Staiania te miały pozostać baz rezultatu.

Watykan odnosi się do tej sprawy z rezerwą, 
gdyż podejrzywa, czy też ma dowody, iż p.Padc- 
rewski należy do mesonerji —  a może poprostu 
nie chce mieszać się do wewnętrznych stosunków 
Państwa polskiego, wiedząc, źe takie w ciągnienie 
w  wir zagadnień i walk wewnętrznych Państwa 
polskiego mogłoby wyjść na szkodę kościołowi 
w Polsce.

Krok p. Paderewskiego przypominałby najsmu
tniejsze cnwile naszej historji: Apelowanie ludzi
i partji do możnej opieki obcych potencji.

 o----

Gdzie szukać chleba?
(Od naszego korespondenta warszawskiego).

W arszaw a, 20. kwietnia 1920.
„Zjednoczenie włościan" w poznańskiem-(bra

tnia organizacja P. S L.) nadesłało do klubu P.S.L. 
następującą rezolucję z prośbą o popajcie w Sej
mie postulatów w niej zawartych:

„Zebrani na wiecu włościanie powiatu ostrow
skiego, odolanowskiego i kempińskiego (Poznań
skie) dn a 6. kwietnia pragną przyjść w tych cięż
kich czasach Państwu z pomocą i postanawiają 
oddać dU wojska i miast należyty kontyngent, ale 
tytko w części sprawiedliwej t. j. po s nągnięciu 
kontyngentu od ziemian, którzy mają jeszcze dwu« 
letnie stogi nicmłdconego zboża... Jeżeii wło
ścianie poddają s,ę cenom maksymalnym za swoje 
produkta, żądają także, aby rząd ustanowił ceny 
maksymalne na wyroby fabryczne i przemysłowe, 
które gospodarzowi są konieczne".

U ziemian (i to nie tjiko w Poznańskiem!) 
stoją stogi niemłócone, a chłopu zabiera się osta
tnie ziarno i jeszcze go się oowinia o egoizm i 
chęć wygłodzenia miast.

O  S p i s z  i  O r a w ę .
(Od naszego korespondenta).

Zakopane, w  kwietniu.
TI;

A nasza propaganda?
Widać i broszury, proklamacje 1 afisze, nie mó

wiąc o pracach, przeznaczonych dla zainteresowania 
i ppuczenia reszty Polski o poludniowem Podhalu.

Literatura ta demaskuje Czechów, jako typowych 
wilków w baraniej skórze. Wszak Czech agituje na 
Orawie i na Spiszu, jako Bogu ducha winny „Sło- 
wiok“. Trzeba tłumaczyć, że ten „Słowiok" (tak zwa 
aię Spiszacy i Orawcy często, co znaczy „Słowianjn‘»; 
w odróżnieniu od W ęgra i Niemca) jest Czechem 
z całą perfidią czerką. P/zypomina się pobożnemu 
ludowi zatatrzańskiemu stanowisko Czech, a zwłaszcza 
Masaryka i Szrobara w stosunku do wiary. Fotografie 
świętości, oohańbionych przez Czechów zdobją bro
szury. 1 tum..czy się naturalny, gospodarczy związek 
eałego Podhala. Osobna broszura „Czeskie gwałty na 
Spiszu l Orawie“ wyliczą nadużycia „hrainów" czes- 
Kich, nie mniej jaskrawe jak w Cieszy ńsldem, Lite
ratura ta, pisana czystą podhaiszczyzną z pewnemi 
koniecznemi odstępstwami od pisowni literackiej, do
strojona do sposobu myślenia tutejszego, częściowo 
musi działać i bronią humoru. Ze znawstwem upodo
bań ludu tego, który lubi pogodną ironję, chłoszcze 
sdę biczem nieubłaganej satyry „pepika" i drwi sro
dze. Tak samo afisze — jedne szydercze, ‘nne z tabe
lami statvstj aznemi.

Osobna uwaga należy się pracowni geogTaficzno- 
statystycznej, opracowującej mowę cyt” i  mowę wy
kresów topograficznych, informującą 1 naszych dzia

łaczy i czynniki ałjanckie. Zwracam się ku dwom 
mapom. Jeana, warstwjapwa, odrazu. uwypukla jedność 
przyrodniczą — morfologiczną Orawy, Nawotarszczy- 
zny i Spiszą, również, wygładzonych u stóp Tatr 
przez płynące z północnych ich stoków Orawę 1 Du
najec, oraz przynależność doń doliny Popradu, który 
choć z południowej tryska ściany granitowych turn;, 
do Wisły zdąża przez Dunajec. Druga mapa — to 
etnograficzna. Wielkością kółek zaznaczono wielkość 
gmin, barwami ich stosunki narodowościowe. W żu- 
panji orawskiej wszystkie wielkja gminy wcinające się 
W zbocza Beskidu po brzegach dorzecza obu Oraw — 
to polskie. To powiaty namiestowski i trzciański. Ku 
poiudniowi, gminy słowackie, małe, przy miastach. 
Na Spiszu czysto po-skie Zairagórze (pow. starowiej- 
ski) — a poza terenem, objętym przez plebiscyt, gmi
ny polikie silnie*- zmieszane z łemkowskiemi w pow. 
lubowelskim i wchodzące aż w żupanję szaryska, — 
w pow. zaś kieżmarskim pocięte siecią starej kolo
nizacji niemieckiej — sięgającej w powiat sobociański.

Na Spiszu Słowaków niema wcale. A i na Orawie 
ptd. nie żądaliśmy ich wcale, poddano ich plebiscyto
wi mechanicznie, wydzielając cale jednostki admini
stracyjne — podobnie jak nie upominamy sję o cuhla- 
wy polskie, widoczne na terytorjum żupanji liptow
skiej. A dodać potrzeba, że mapa ta przedstawia mi
nimum naszego zasiedlenia. Oparła się na węgier
skiej statystyce, nie uznającej Polaków i na źródłach 
słowackich oraz czeskich (Czambel, Slovenska rec itd 
1903, Nicderle, Nova data k‘vyehodni slovenskć hra- 
nici v Uhraeh, 1307. „Narodnopisny Vestnik“ i W. j.). 
Może zainteresuje się ogół szerszy kilku cyframi1 z te
renu plebiscytowego. Teren plebiscytu: orawski 1253 
km. kw„ 33.000 Polaków, 15.000 Słowaków, niewiele 
W ęgrów. Spiski (Zunagózze i Jaworzyna) 529 km. 
kw., 19.000 Polaków, 2000 Rusinów, nieco W ęgrów 
i Niemców. Żądane przez nas rozszerzenie na doljnę 
Popradu, powiększyłoby teren o 1023 km. kw 18,000 j 
Polaków, 16.000 Niemców, 14.000 Rusinów, 4.000 W ę-1 
grów. Wtedy całe terytorjum (2811 km. kw.) miałoby
12S.000 ludności, z tego 71.000 Polaków.

W biurze kartograficznem pi atuje młody uczony, 
dr. Jabłoński, Orawiak, któremu wychowanie w szko- 
łacn węgierskich n)e zatarło uczuć polskich i któ
rego działalność zasługuje na najwyższe uznanie, Wo- 
goję inteligencja orawsko-sp:ska i emigranci z ludu 
pracują najusilniej w komitecie. Któż nie słyszał o O- 
rawiakaph X. Machayu i Piotrze Borowym i' o Woj
ciechu Iialczynie z Lendaku spiskiego? A obek nich 
inni. Przedewszystkiem Orawa. Pełen ambicji szla
chetnej, zdolny organizator, człowiek z inicjatywą — 
X. Eug. Sikora, dalej prof Machay, X. Ant. Sikora 
i X. Buroń. Ze Spiszaków prof. Haber X. Grygtak 
Tej emigracji zawdzięczamy bardzo dużo. To też po
wrót wygnańców w dn. 5. kwietnia na ziemję ro 
dzinną, był wjazdem tryumfalnym, był środkiem do 
ocknienia tych., którzy ;“szeze trwają w martwocie. 
Obok nich wrócili do swoich juhasikj, co ucjc-klj przed 
Czechami, by służyć w strzelcach podhalańskich, a 
których pewien oficer nazwał „kompanią dezerte
rów", oficer armji, która wymyśliła legje cudzoziem
skie.

S: P:

ANGIELSKI MINISTER WOJNY UWAŻA SYTUACJĘ 
ANGLJI ZA NIEPOMYŚLNĄ.

Angielski minister wojny Wuston Churdijll przed- 
stawia sytuację polityczną Ang^i w mniej rózowyeib 
kolorach, niż to czyn-ć zwykli inni politycy angielscy. 
Na wschodzie sytuacja ,nlepewna, w Egipcie napręże
nie coraz większe i niewiadomo, czy misja lorda Mil- 
nera zdoła sytuację naprawić. W Mezopotamji wrogi* 
siły rtacjozufirłstów tureckich, z któremi poraź pierwszy 
połączyli się Arabowie, przerażeni okupacją Syrji pras* 
wojska europejskie. Dalej bolszewizm wszędzie zwy. 
cięski. Lecz stałem niebezpjeczeńsiwem dla Europy 
pozostają zawsze Niemcy 1 rządy koalicyjne winne 
zwracać największą uwagę na to by wprywów swoicn 
nie strąc-ć w Niemczech.

Polityka zagraniczna
P.TRTJA KATOLICKO - BOLSZEWICKA WE WŁO

SZECH
Nowopowstała partja włoska lewicy katolickiej, 

coraz bardziej zbliża się do bolszewizmu. Na czele j<] 
stoi były socjalista deput. Miglio.j z Cremony. W ru 
chu biorą też udz'ał Ijczni księża. W prowincji Ber- 
gamo przyszło do .ostrych zaburzeń, wywołanych przez 
tę partję i przez organizacje robotnicze jej podległe. 
Spowodowały one znany ,!isl papieża do b skupa Ber- 
ąamo, w którym przypomina on księżom ich obowią
zek strażników ładu i porządku.

Nawa par(ja ma nadzieja, że do Jesieni zdoła jvze- 
prowadzić podział ziemi .między chłopów. Partje kato
lickie zebrały się w celu omówienia stanowiska swego 
wobec grupy deputowanego Miglipli i postanowijiy 
wykreślić wszystkich członków, .którzy za nim poszli,

„Sec d o '1 dcuoji. że w okolicy Padwy przyszło 
do zbrojnego starcia „nędzy wieśniakami katolikami 
i socjalistami. *

LIBERA LI ANGIELSCY W OBRONIE NIEMIEC
Dzienniki angielskie ostro krytykują stanowisko 

F ranci w krajach ^ladreńskich i rozszerzanie strefy 
okupacji. Najosarzej występuje „Manchester Guardian". 1

Z obrad komisji,
Warszawa (P at). Kom.sia Konstytncyjna poo 

przewodnictwem posła Rataja uchwaliła według wnio
sku p. Dubanowicza, iż do orzekania o legalność* 
aktów administracyjnych w zakresie adminjoiracjj tak 
rządowej jak i samorządowej osobna ustawa jjowołe 
są ó w ij łw o  od« -'alsh £ syjne oparte w swolej orga
nizacji na współdziałaniu czynnjków obywatelskjcgo 
i sędziowskiego z trybunałem administracyjnym na 
czele. Komisja przyjęła następnie formuię orzedsta- 
wioną przez ministerstwo sjtraw wewnętrznych, iż 
ustawy mają rozgraniczyć źródła dochodów samo 
iządowych j państwowych

W arszawa (Pat.). Komisja odbudowy kraju pod 
przewodnictwem posła Bryla poddała krytyce dzia- 
.alność ministerstwa przemysłu i handlu ze względu 
na to, że nietylko nie troszczy się o sprawy odbu
dowy, ale postępowaniom s w o jem ją utrudnia. Ko
misja wezwała ministerstwo przemysłu i handlu, aby 
ze składów, znaiduiących się w byłej sekcjd 3 w Kra
kowie, nśe wydawało niczego — jak zamierzą - — 
kołom prywatnym aż do chwili, kiedy sęjm poweźmie 
w tej sprawie decyzję. Postanowiono zwrócić uwagę 
prezydenta ministrów na rozszerzenie dzialułnoścj po
szczególnych resortów  ministerialnych w przedmio
cie odbudowy. Wybrano podkomisję z 3 członków 
dla zbadania gospodarki cementowej.

Warszawa, (Pat.). Komsja rołaa pod przewod
nictwem posła W itosa odbyła rozprawę w przed- 
nutrii, zas ewów i postanowjła .zawezwać n« zebra
niu zastępcę przedstawiciela urzętlu ziemskjego dla 
wytłumaczenia, dlaczego nie uruchomiono kredytu 70 
miljonów, przeznaczonych na parcelację, oraz dele
gatów ministerstwa koleji i spraw wewnętrznych ce
lem porozumienia się co do dostawy maszyn na 
zasiewy

Z  Rady ministrdfl’.
W arszawa. (PAT.) Komunikat biura prezy

dialnego rady ministrów. Rada ministrów na po
siedzeniu w dniu 19 b. m przyjęła między innymi 
projekt ustawy ministra skarbu o O&BditrajOWycfl 
papierach mających bezpieczeństwo pupilarna, o 
przyznaniu bonifi&acii. posiadaczom asygnat 5%  
wewnętrznej pożyczlłi państwowej z roku 191 & 
o przyjmowaniu okupacji wojennych i pożyczeh  
Eustrjatitp • aęgicrskłsh  przy subskrypcji wc- 
wn^trzfir długoterminowej pożyczki państwowej 
z roku 1920. Następnie przyjęła rada projekt u- 
stawy z 8 grudniu 1915 o wywłaszczeniu mie
szkań na potrzeby wojskowe po zmianie niektó
rych przepisów dia ochrony lokatorów.

/
BOLSZEWICY ŻĄDAJĄ PLEBISCYTU NA UKRAINIE 

LITWIE I BIAŁORUSI
„Kirier polaki" podaje i  H*I<fegforsu następu

jący telegram :
Z Moskwy donoszą: „Prawda" piszq; że 

sowiecki zadecydował w rokowaniach z Polską po
stawić następujące żądania:

1) Wojska polsku zobowiążą s ę do opuszczeń^* 
-trenów ukrajasidc. I^Wskjch f bfaforuskjch fletem 
przeprowadzeń,a aa terenach tych plebiscytu

2) Na czas plebiscytu tworzy etę milicja z ludno
ści miejscowej.

3) Tworzą eię mlęszane Komis*” plebiscytowe i 
udziałem przedstawień li rządu polskjego j sowiec
kiego.

4) Komunikacja tererów tych w czasie pktoJscvu 
z Polską i Rosją ma być swobodna
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5) Prawo głosu przysługiwać ma wszystkim uro
dzonym i zamieszka! vm na tych terenach.

6) Rosja zażąda zapewniania swobody komunika
cji przez Polskę z Niemcami.

Rolsaeroiey uprowadzili ks. biskupa 
Cieślaka.

Warszawa. (Pat) „Gazeta Porarna“ podaje: 
as. biskup Cieślak zostat w wielką sobotę wywie
ziony z Petersburga przez bolszewików w zamknię
tym samochodzie, i przepadł bez wieści.

POLSKU ZAPROSZONA NA KONFERENCJĘ FINAN
SOWĄ LIGI NARODÓW

Warszawa^ (Pat.). Wydzia! prasowy ministerstwa 
spraw zagranicznych komunikuje: iż Liga narodów 
zaprosiła Polskę do wzięcia udziahi w  międzynaro
dowej konferencji finansowej, mającej się odbyć 20 
maja w Brukseli.

P. Tawer niegrzeczny.
, Naród* przynosi wiadomość'o niewlaś ciwem 

zachowaniu się p. Towera podczas obrad war
szawskich w sprawie Gdańska

Oburzony tem lekceważacem postępowaniem 
Adam hr. Tarnowski opuścił natychmiast zebra
nie, udał się dó przedstawiciela Angiji p. Rumbol- 
L.a i oświadczył, iż o ile p. Tower w  przeciągu 24 
godzin nie przeprosi hr. Tarnowskiego, to on wy
ciągnie z tego konsekwencje i postąpi według 
zwyczajów' panujących w Polsce.

Istotnie w oznaczonym przez hr. Tarnowskie
go czasie p. Tower nadesłał pismo, w którym tłu
maczy swoje postępowanie przedenerwowaniem 
oraz wynikającą z usposobienia p. Towera formą 
obcowania towarzyskiego. Incydent w ten sposób 
costał załatwiony.

„Naród" podnosi z uznaniem postępowanie 
hr. Tarnowskiego, który zdecydował się stanowczo 
, niedwuznacznie zaznaczyć, że lekceważenie oka
zane przedstawicielom Polski jest lekceważeniem 
Polski, co bez konsekwencji pozostać nie może.

Słowacy skarżą się nagCzechów.
Budapeszt. (Pat) Kadjo. Przywódcy Słowaków, 

Wiktor Dworzak i Michał Kmosko, udali się wczo
raj do przedstawiciela rządu francuskiego, Soucheta, 
aby mu przedstawić brutalne postępowanie Cze
chów na terytorjum słowackiem w -związku 
z kcmpanja wyborczą. Soucliet przyrzekł przed
stawić ich żądania rządowi francuskiemu.

Trudności tureckie.
byon. (PAT.) Radjo 20 kwietnia. Rada naj

wyższa konferencji pokojowej odbyła w poniedzia
łek posiedzenie w sprawie traktatu pokojowego 
z Turcją. Zgodzono się, aby zaprosić delegatów 
rządu tureckiego do Paryża ctlem zakomunikowa
nia im tekstu traktatu pokojowego. Dalej rada ba
dała projekt odptwiedzi nad notą prezydenta Wil
sona w' kwestji tureckiej, poczem przystąpiła do 
rozpatrzenia końcowych klauzul traktatu.

W UMIANA JEŃCÓW WOJENNYCH MIĘDZY FRAN
CJĄ A ROSJĄ.

Paryż_(Pat.). Havas z Kopenhagi* Delegaci fran
cuscy i belgijscy podpisali umowę z Ljtwjnowem co 
do wymiany jepiećw wojennych.

Bierny opór pocztcaycn urzędników 
włoskich.

Wiedeń (Pat) Radjo B. K. z Berlina. „Lokal 
Anzeiger" z Lugano. Urzędnicy poczt, telegrafów 
I telefonów prawie całych Wioch rozpoczęli o pół
nocy bierny opór.

 o—
ZNOWU PODWYŻKA CEN WĘGLA

W arszawa (Pat.). Wobec znacznego podrożenia 
materjału, a także wypowiedzenija przez robotnicze 
związki zawodowe umowy z dnia 24 kwSelnja ub. r., 
craz w ystającego  stąd prawdopodobieństwa podnie

Eienia płac robotniczych po pertraktacjach z przed- 
tawicielami przemysłowców zagłębia d itarowskjego 

li krakowskiego, ustanowione zostały przez rząd od 
U kwietnia nowe oeny na węgieł, które dla kon&u 
(nentów wynosić mają przeciętnie 365 marek za tone 
iwęgia kamiennego, a 24-1 marek za tonę węgla bni- 
tiatnego, j

POiMOC DLA GOSPODARSTW ZNISZCZONYCH
WOJNĄ,

W arszawa. (Pat.). Ustawa sejmowa z 18 lipca 
1919 o pomocy państwowej na odbudowę i uruchomia
nie gospodarstw zniszczonych wojną, przewiduje po
moc państwową dla zrujnowanych warsztatów pracy. 
Jako bezzwrotny zasitek pieniężny i jako długotermj- 
nuwa oożyczka ulgowa. Zapomogi przyznawane będą 
przez specjalnie powołane w tym celu do życia komi
sie zapomogowe. W wykonaniu pov*ołanych rozpo
rządzeń ministerstwo spraw wewnętrznych przystą
piło do organizacji komisjj zapomogowych, ooleca- 
jąe wszystkim starostwom jak najszybsze ich utwo
rzenie. Ze względu na przedłużający .,-ę termin za
łatwienia tej sprawy i konieczność udzRdenja natych
miastowej pomocy niektórym zakładom przemysło
wym, ministerstwo przemysłu i handlu wydawać bę
dzie długoterminowe pożyczki inwestycyjne na wa
runkach, wzorowanych na statucie zakładu kredy
towego.

BANKNOTY tOOOO-KORONOWE NA POŻYCZKĘ
PAŃSTWOWĄ.

W arszawa. ]Pat.). W celu ułatwieniu posiadaczom 
banknotów 10000-koronowych ministerstwo skarbu o- 
głasza, że wszystkie miejscowe oddziały P. K. K. Pt 
uprawnione zostały do przyjmowania jako wpłaty na 
pożyczkę państwową tychże banknotów, o ile posia
dacze ich udowodnią, że otrzymali je w kraju sposo- 
uem zwj ktym. wykluczającym przypuszczenie przy
wozu z zagranicy. Przyjmowanie będzie się odbywać 
do dnia 26 kwietnia 1920, a w miejscowościach, w 
których wiadomość ta dojdzie po 23 kwietnia d .  r. 
me dłużej, niż 3 dni po dojściu tam wjadomoścj.

Wiedeń- (Pat). Korrisja odszkodowań w nocie 
z 17. b. m. zgodziła się na prośbę rządu austria
ckiego, aby postanowienia traktatu pokojowego 
w St. Germain, co co odszkodowań i co do li 
kwidacji Banku austro*węgierskiego wprowadzić 
zaraz w życie bez czekania na ratyfikację traktatu 
pokojowego.

Sądy doraźne na Pokuciu.
V Obwieszczenie.

Z powodu zaszłych w powiecie kosowskim 
wypadków zbrodni rozruchu, zarządzam w poro
zumieniu z prezesem sądu apelacyjnego we Lwo
wie i z prokuratorem przy sądzie apelacyjnym we 
Lwowie, na podstawie przepisu § 429 ustaw.- z 
dnia 23 maja 1873 dz. u. p. Nr. 119 sądy do
raźne na obszarze sądu okręgowego kołomyjskie- 
go, a mianowicie w powiatach politycznych Śnia- 
tyn, Horodenka, Kossów, Kołomyja, Peczeniżyn 
dla zbrodni rozruchu z § 73 u. k. z 27 maja 1852 
dz. u. p. Nr. 117.

Rozporządzenie niniejsze wchodzi w życie 
z dniem ogłoszenia w myśl § 431 ustawy o po
stępowaniu karnem.

Kto zatem po należytem ogłoszeniu niniejsze
go rozporządzenia, stanie się winnym zbrodni roz
ruchu, będzie stawiony przed sąd doraźny, do któ
rego postępowania mają zastosowanie przepisy roz
działu XXV. ustawy o postępowaniu kartem i ule
gnie karze śmierci.

Zarazem nakazuję, aby się każdy wystrzegał 
wszelkich zbiegowisk do roziuchu zmierzającycn 
i wszelkich podźegań do nich i wszelkiego w nich 
udziału i aby każdy stosował się nadto do wszel
kich rozporządzeń władz, wydanych w celu stłu
mienia tych zbrodni, inaczej bowie.n kużdy, kto
kolwiek doouści sie takiej zbrodni, oddany będzie 
pod sąd doraźny i ulegnie również karze śmierci.

Lwów, dnia 20 kwietnia 1920.
Generalny delegat rządu: 

Gałecki w. r.
„Gazeta Lwowska0 dodaje do powyższego 

obwieszczenia:
Powód do tego zarządzenia dały rozruchy 

TO gminie Żabie, powiatu kossowskiego, które się 
ujawniły tr zamordowaniu palroli, złożonej z 
dwóch żandarmów za.iJarmerji wojskowej w no
cnym zbrojnym napadzie na posterunek w Ża- 
biu, który to napad jednak zostat natychmiast 
salw ą karabinową odoarty.

iadto miano porwać i uprowadzić w góry 
zarządcę lasowegc z Jawornika.

Rozruchy te o ile na -azie zbadać zdoła"o, 
mają podkład bolszewicki.

Bezpośrednio po tych w ypadkach w kroczyły 
oddziały załogującego w pom ecie kossowskim  
wojska, które w skutek zarządzenia dowództwa 
owręgu generalnego we Lwowie -zostały w  tym 
stopniu wzmocnione, że cbawa rozszerzenia się 
tego ruchu będzie usunięta.

** *
Możemy w sprawie pow yższej podać szereg 

inform acji.otrzym anych od osoby poważnej a zna
jącej dobrze stosunki tam tejsze, które w skazyw a
łyby, że wypadki te nie m ają zdaje się nic w ^pol
nego z bolszewizmem, lecz raczej są wynikiem 
opłakanego położenia ekonom icznego ludności w y 
niszczonej w ojną

Pow iat kossow ski, góiski i nieurodzajny, nie 
pokryw ał nigdy potrzeb swoich z wlasnei produ
kcji. Kukurudzę głów ne pożywienie ludności -pro
w adzał z Rumunji, jak  rówm ęlr i mąkę żytnia na 
wypiek chleba. Giównem źródłem utrzymania !u-. 
dności w łościańskiej, był chów bydła i tkactwo 
upraw iane jako przem ysł domowy. Handel cały 
był w rękach żydów, VV ciągu długoletniej wojny 
ilość byd 'a w skutek ustaw icznych rekwizycji zm niej
szyła się do nieznacznej ilości, wystarczającej z tru
dem na zaspokojenie co najwyżej w łasnych po
trzeb, tkactwo upadło zupełnie, tak z braku ma- 
terjałów jak  również w ąkutek zniszczenia przez 
R um unów warstatów . Ludnośpf pozbawiona do
tychczasow ych źródeł dochodu i zarobku ujrzała 
przed sobą widmo nędzy. T o  też stan powiatu 
jest dziś poprostu okropny. Ludność jest m aterial
nie zniszczona, dosłownie zdziesiątkow ana tyfusem, 
(księża tak polscy ja k  ruscy wymarli, na cały po
wiat jeden lekarz), w ydana na łUp paskarzy i spe
kulantów  niestety nietylko żydowskich, znękana 
ciąglemi rekwizycjam i i rabunkam i. Straż bezpie
czeństw a pozostawia bardzo wiele do życzenia. 
Jedynym  środkiem  zaradczym  byłoby w prow adze
nie rozumnej i energicznej administracji, dostar
czenie i sprawiedliwy rozdział środków żywności, 
przysłanie lekarzy i środków  leczniczych, wówczas 
znikłby rzekom y bolszewizm, a ludność nauczy
łaby się cenić polskie rządy. 1X1. C

HorosKopy aprowizacyjne 
we Lwowie

Po kilkudniowych rozruchach we Lwowie z powo
du dotkliwych braków* chleba i ziemniaków, prez. m. 
Neuman wyjechał do Warszawy, aby przedstawić tam 
rozpaczliwą sytuacje we Lwowk i domagać się na
tychmiastowej poprawy. W tym samym oslu bawił 
w Warszawie gen. delegat rządu dr. Gaiecki. Po 
powrocie z W arszawy zaprosił prez. Neuman repre
zentantów prasy lwowskiej na konferencję do pre- 
zydjum miasta i przedstawił wynjkj swujeh zabje- 
gćw, zaznaczając, że gen. delegat dr. Gałecki przez 
cztery dni towarzyszył mu w różnych konferencjach 
i również bardzo energicznie domagał sję stafego za
opatrywania miasta w produkty spożywcze.

Najpierw odbyła się konferencja z ministrem kolejj 
dr. BartLm, który zapewnił, że zawsze dostarcza! 
dla Lwowa wagonów, ile byjo potrzeba. Gdy .zaś pre- 
jsydeni zwtóci} uwagę na to że wagony dyrygowano 
wprawdz e do Lwowa, ale produkty przeznaczone 
były nie dla Lwowa, lecz gdzieindziej, postanowiono 
odbyć konferencję wspólnie z ministrem aprowiza
cji i romictwa. Na konferencji tej mjnjster aprowi
zacji zapewnił, że ma w  P^znańskiem tyle kartofli, 
jż może niemi obdzieljć caią Malopolskę, jednak mi
nister rolnictwa oświadczył, że musi dbać o przyszłe 
zbiory i dlatego ziemniakj j ziarno musj wysyłać prze- 
dewszystkiem na zaśpiew. Zarówno dr. Gałecki, jak 
i prezyd. Neuman' przyznali, że gospodarka taka. jest 
wskazaną, jednak zwrócił prez. Neuman uwasre. że 
ludność, nie może czekać do nowych zbibrów i że 
głodna lutmość demonstruje pod ratuszem i atakuje 
niesłusznie prezydium miasta, oświadczył w-eszeje sta
nowczo, że micsto w tych warunkach nie może pro
wadzić aprowitacjj j oddaje zarząd aprowjzacfj w 
ręce gen. delegata dra Gałeckiego

Minister rolnictwa oświadczył, że nje dopuścj do 
takiej ewentualnoćci, gdvż ma zaufanie do gospodar
ki aprowizacyjnej miasta, uważając, że jest ona pro
wadzona bez zarzutu. Ostaiecziie zgodzono się na to, 
że minister kolej i postara się o zebranje znaczne] 
ilości wagonów, które zostaną wysłane de Poznania 
i stamtąd zwozić będą dla nas ziemniak). Wyjednano
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Koncertu
to, że pierwszy pociąg z ziem":aKamj nadesłany bę
dzie wprost do Lwowa dla iconsumcji, a następne po
ciągi będą kombinowane, to znaczy połowa przezna
czona będzie n a , zasiew, połowa zaś do spożycia.

Wyjaśniło się też, że wagony, wysłane poprzed
nio do Lwowa i na rachunek Lwowa, przeznaczone 
były nie dla ludności naszego miasta, lecz dla po
wiatu lwowskiego, koleji, wojska i powjatów pod- 
gĆTSKich. Na przyszłość proceder tego rodzaju będzie 
usunięty.

Co do mąki dowiedziano się, że mąk} żytnjej 
}est b3Tdzo mało w państwie, natomiast nadeszły 
większe transporty pszennej mąki' amerykańskie} Zgo 
dzono się na to, że z Gdańska ma być wysyłanych 
codziennie 50 wagonów mąki za pomocą turnusu, to 
znaczy, że Lwów, Kraków i t. d. dostawać będą 
oebazu transport 50-wagonowy. Ponieważ Lwów po
trzebuje około 4 wagony dziennie, przeto traJisport 
taki v'ystarczy na około dwa tygodnie. Jeżeli tedy- 
ministerstwo dotrzyma obietnicy j transporty te njo 
będą zbyt oddalone od siebie, ludność Lwowa otrzy
mywałaby swój skromny przydział regularnie.

Udał się też prez. Neuman i dr. Gałecki do urzę
du ziemniaczanego, by i tu upewnić sję co do ewen
tualnych niespodzianek. Tu uzyskano zapewnienie, że 
pocjag, złożony z 45 wagonów, wyjedzie z Skalbmie
rzy c do Poznania po ziemniaki, które będą dostar
czone dla Lwowa.

Następnie udano się do urzędu zbożowego. Dy
rektor tego urzędu po długich pertraktacjach zgodzii 
się na to, aby 10 wagonów mąki z swoich zapasów 
wysłać, do Lwowa. Pociąg ten ma nadejść prawdo
podobnie dziś do Lłwowa.

W  końcu konferencji oświadczył prez. Neuman 
reprezentantom prasy, że ma wrażenie, iż stosunki 
obecnie się polepszą, wobec uregulowania przywozu 
i zapewnień pod tym względ jm ministra kolejj, który 
natychmiast wydał odpowiedine zarządzenia. Dla do
pilnowania obietnic trzech mjnjstrów postanowjło pre- 
zydjum. miasta, aby co dwa tygodnie wyjeżdzat do 
Warszawy prezydent miasta, lub któryś z wiceprezy
dentów.

W sp ra w ii Izby dziennikarskiej.
Wydziały Towarzystwa dziennikarzy polskich 

i lwowskiego Syndykatu dziennikarskiego odbyły 
wczoraj pod przewodnictwem red. Laskownickiego 
kilkugodzinne wspólne posiedzenie dla wydania 
opinji o wniosku sejmowym w sprawie unormo
wania stosunków prawnych zawodu dziennikar
skiego. Po referacie p. dra Vogla rozwinęła się 
dłuższa dyskusja, wykazująca potrzebę odmienne
go sposobu organizacj: Izby dziennikarskiej, a za
rażam znacznego rozszerzenia jej zakresu dziaiania.

Wkońcu uchwalono zwrócić się do komisji 
sęimowej z  pismem, witającem z zadowoleniem 
zgłoszenie owego wniosku, jako objawu dążenia 
do podniesienia znaczenia i powagi prasy, a zara
zem dowród troski o materjalną teraźniejszość i 
przyszłość pracowników dziennikarskich i prosić, 
aby komisja sejmowa wstrzymała się z  załatwie
niem wspomnianego projektu ustawy do połowy 
maja br., t. j. do zjazdu dziennikarzy i przedsta
wicieli zrzeszeń dziennikarskich w  Warszawie, 
gdzie w tej doniosłej sprawie będzie mogła zostać 
ustalona opinja i slormulowany w szczegółach 
projekt.

0  p. Pi. T. f podwyższeniu opTai pocztowych.
Po załatwieniu poprzedniej sorawy i wyrażenju 

podzięki Adwokatom dr. Ferd. Kwiatkowskiemu j dr. 
Mich. Grekowi' za opracowanie tej części pro,ektu, 
która dotyczy materjalnych interesów współpracowni
ków dzienntkarsKich, uchwalono po referacie red. Z. 
Fryłjnga wysłać do marszałka sejmu, prezydenta mi
nistrów, ministerstwa spraw zagranicznych, mjnjstra 
poczt i ministra przemysłu l handlu telegramy w spra
wie zamierzonego oddania P. A. T. w ręce prywatne
go konsorcjum i w kwestji podwyższonych opłat pocz
towych i telegraficznych.

K A L E N D A R Z Y K .
D ziś rz . k a t. S o te ra  i K a ju s z a ; g r. k a t .  J e w p ry c h la . 

iu tro  rz . k a t. W o jc ie c h a  b isk .; g r. k a t. T e re u t ja .— W sch ó d  
■Jońca 4‘56, zachód  7 06.

ŻEFERTUAR TEATMJ EGEJSKIEGO
W  c z w a rte k  „M anon* , o p e ra  w  4 a k ta c h  J . M asseneta: 
W  p ię te k  „K up iec  w en ec k i* , k o m e d ja  w  5 a k ta c h  

W . S z e k sp ira , z p. ii. Ż e lazo w sk im  w  ro li ty tu ło w e j i z pp . 
M ic h n o w sk ą , W iia n d , W e rn ic z . B h rw iń sk im , M ic liu łow i- 
ozem , K o zło w sk im , O k o rn ic k im , B a t i ą o w u i a ,  B ie leck im  
i H ie ro w sk iin .

— Z towarzystwa nauczycieli szkól śr. i wyż- 
rx ych m W tych dni ich bawiła w W arszawie dele
gacja TNSW. ze Lwowa, złożona z  pp. Zagajewskie
go i Ujejskiego, by interwenjować w sprawie regu 
Ina i plac, która ma być równocześnie zniesienjem
óżijc, które pod względem płac dotychczas istniały 

.i.iędzy Małopolską a b. Królestwem Delegacja zasta
ła właśnie prace nad schematem płac w pełnym 
toku i otrzymała zapewnienie, że przed; końcem bie
żąc.go tygodnia odpowiedni projekt rządowy będzie 
•J.aieśiony do sejmu. W obszernej konferencji z mi- 
i krem i jego pomocnikami omówjono wszystkje szcze

góły, przyczem delegaci Drzedstawili swoje postulaty 
odpo wiednio do-uchwał walnego zgromadzenia TNSW. 
z d: i i 29 grudnia ub. r. Znaczną część tych postula
tów uznał minister za słuszne i wykonanie. Dele
gacja była rówiitez w seśmfe i konferowała z po 
słani i Ratajem, So tylfem, Chudym, Diamandem; Głą 
bińsklm, Kiernikjem, Skupem; Siiiuljkowskjm; ks. Teo- 
dorowijzem Thomasem i Witosem, którzy zapewnilj 
delegatom swoje poparcie.

— Us!ab"ie iloścj śwjąt obowjąznjącycb Dnja
i 20 listopada roku zeszłego sejm powziął uchwałę, 

wzywającą rząd do opracowania ustawy o dniach 
świątecznych, obowiązujących w Polsce, z tern*za
strzeżeniem, żeby ilość świąt została o ile można 
zredukowana stosownie do liczby świąt, obowiązują
cych w najbardziej uprzemysłowionych k ra jach -za 
chodniej Europy. Obecnie w Polsce obowiązuje 15 
śwint katolickich i jedno śwjęto narodowe (3 maja). 
Zmniejszenie świąt w Polsce natrafia na dwje trud
ności: natury relg.m ej i zwyczajowej, jak równjeż 
ni- może być przeprowadzone wbrew przepisom ko
deksu prawa kanonicznego. Ministerstwo pracy i o- 
F i'k i społecznej w porozumieniu z konsystorzem me
tro po1 parnym warszawskim projektuje skasowanie z 
dotychczasowej liczby św iąt — czterech, a mianowi
cie: Oczyszczenia N. M. P., Zwiastowania N. M. P., 
św. Stanisława i Narodzenia N. M. P. i opracowuje 
obecnie projekt odnośnej ustawy. W  ten sposób w 
Polsce obowiązywałoby 13 Bni świątecznych, z któ
rych 12 kościelnych i jedno święto narodowe,

— Pogrzeb £ p. Franciszka Ftonrada od
był się wczoraj o godzinie 5 z kaplicy Anatomji. 
W orsżaku żałobnym wzięło uuział kilkaset osób. 
Nad grobem wielce zasłużonego obywatela prze
mówił rzewnie ks. prof. dr. Ciemniewski, który 
podn:ósł wielkie zalety zmarłego, zacne jego serce 
i niezwykły charakter. Ś. p. Konrad stworzył w mie
ście naszem placówkę wielkiej kultury, kt&ą pro
wadził w  duchu Obywatelskim. Cieszył się wielką

zasłużoną sympatją, czego dowodem, . że pozo- 
stałemi sierotami zaopiekowało się gorąco i szcze
rze szerokie grono przyjaciół zmarłego.

— Po co idziemy na w schód? Zaszczytnie 
znany podróżnik i sen.or orjentalistow polskich p. 
Jan Grzegorzewski, bawiący chwilowo w przejeź- 
dzie we Lwowie, wygłosi na zaproszenie Kasyna 
i Koła lit. art. odczyt w' sobotę 24. bm. na te
mat odwiecznej tubylczości żywiołu lechickiego na 
obszarach między Bałtykiem i Morzem Czarnem, 
Dniestrem i Dnieprem.

— 0  kulturę teatru polskiego, przypomina
my, że dziś, we czwartek, o godzinie 7 wieczór, 
w Kasynie i Kole literacko-artystycznem, wypowie 
na powyższy temat prelekcję p. dr. Jtrzy Koller. 
Dla członków Kasyna i Koła literacko-artystyczne
go i ich rodzin wstęp wolny, dla gości 3 kor.

— Podatek wocłoc ągowy podwyższony przez 
łwowską rudę miasta do 15 proc., uzyskał już sankcję 

\ z  terminem, obowiązującym od 1 stycznia b. r.

— Czyszczenie miasta z brudu Przy po 
mocy wojska rozpoczęło się już gruntowne oczy 
szczenie ulic Lwowa z nagromadzonego prochu i 
śmiecia. Jest więc nadzielą, że miasto nasze przy
bierze nareszcie bodaj trochę przyzwoitą szatę, a 
dalsza czystość zależeć będzie głównie od energi
cznego czuwania właścicieli domów, dozorców, or
ganów magistrackich i mieszkańców. Jeżeli mie
szkańcy Lwowa palić będą skrzętnit nieużytki, nie 
wyrzucać z okien swych mieszkań śmiecie na u- 
licę, dozorcy zamiatać będą chodniki i do potowy 
ulice, utrzyma się przecież porządek i łatwiej bę
dzie wywieść śmiecie. Wszyscy- mieszkańcy po
winni uwzględnić fatalne położenie finansowe na
szego miasta i wspóinemi siłami dbać o porządek. 
Mają wprawdzie pojawić się rozporządzenia, zapo 
wiadające Kare za niedopilnowanie obowiązków 
przez właścicieli domów i stróżów, lecz nie wieie 
to pomoże, jeśli ogół mieszkańców nie będzie czu 
1=1 ać naa utrzymaniem porządku.

— Echa ńcndaiego oszustwa na szkodę skarbu 
wojskowego, W drugim dniu rozprawy przeciw pód 
chorążemu Leji odczytywano w dalszym ciągu akta 
rozprawy przeciw skazanemu na śmierć BrodheimO' 
wi, poczem przystąpiono do przesłuchiwania śwjad- 
ków. Kilku z nich podawało szczegóły, odnoszące się 
do manipulacji z wysyłką wagonów ze sprzętami) 
łdobycznemi, poczem przesłuchiwano majora Tadeu
sza Dębskiego, który jako kapitan był szefem intendau- 
lury wówczas, gay Brodheim i Bock wywozili wagony, 
w których zamiast nieużytków szmacianych byty blo 
zy, buty, plecaki i t. p. Trybunał postanowił wobec 
tego, żc maj. Dębski podlega kompetencji sądu w ar
szawskiego i dlatego nie jesi oskarżony równocześnie 
z Leją; przesłuchać go w  charakterze nie świadka, 
lecz posądzonego. Maj. Dębski zeznał, że w  Prze
myślu dopiero, gdy przydzielono mu inrendanturę, 
poznał oskarżonego Leję, tytułowanego wówczas pod
porucznikiem, jednak żadnych dystynkcji nje nosjł, 
a brał żołd sierżanta. Został wprawdzie awanso
wany na podporucznika, ale w chwili, gdy go areszto
wano, awant ten unieważniono. Bocka poznał maj. 
Dębski jako oferenta w marcu gdy dał ofertę na za- 
kupno szmat, nie chciał on za szmaty te płacić, jeno 
brać w  drodze zamiany za skórę. Maj. Dębski zwró
cił się z tern do Dowództwa i otrzymał odpowiedź, 
że można się zgodzić na taką zamianę. Zakresem 
działania osk. Leji było rortować łupy i sporzą
dzać inwentarz. To, co wychodziło z  magazynu, miał 
uwidocznić w książkach. Książkj takje oglądał maj. 
Dębski. Książki te prezentowały się na zewnątrz do
brze. Z działalności Leji odniósł maj. Dębskj wraże
nie, że rozumie się ou dobrze na tem, co mu powie
rzono. Le,i nie wolno było wydawać łupu wojennego 
bez sortowania. Maj. Dębsfci zaznacza, że nie dawał 
Leji żadnego rozkazu, aby Bockowi wydał nieużytki, 
zaprzecza stanowczo twierdzeniu Leji, że wydawał 
mu wskazówki i rozkazy i że Bock cieszył sję wzglę
dami w intendanturze.

Na zapytanie prze w-, maj. Czerwińskiego, w jaki
sposób mogło się to stać, że Bock t Brodheim zabrał
wagony z rzeczami użytkuwemi, odpowiada maj. Dęb
ski, że w jzystko to, co było nadesłane z referatu 
zdobycznego, nie mogło przepaść, stać się to mogło 
jedynie w ten sposób, że nadszedł jakiś transport, 
nie zanotowany przez referat zdobyczny i transport 
ten zabrał Bock i Brodhejm. Leja miał obowiązek 
przy wydawaniu boćkowi nieużytków dobrze ją g0r- 
tować i przy naładowania zważyć dokładnie wóz. 
Leja miał pisemny rozKaz maj. Dębskiego, że o każ- 
dem odbieraniu nieużytków ma zawiadomjć jntendan- 
turę celem dokonania kontroli. Raz tylko zawiadomił 
o tem infendant'irę, później jednak tego nie czyni u
Rozkaz taki istotnie znajduje się w aktach sądowych,
co stwierdzono przy rozprawie. Wreszcie zaprzeczy! 
maj. Dębski twierdzeniu Leji, jakoby kazał mu pod
pisywać 3ockowi frachty.

Po przesłuchaniu maj. Dębskiego odroczono roz
prawę do czwartku rana

- -  Nabywanie Kradzionych środfióro leczn'- 
czych i materiałów apteernyeh. Przed sądem 
wojskowym  DOG odbyła się onegcaj rozprawa 
przeciw aptekarzowi lwowskiem u Izraelowi Freili- 
chowi, oskarżonemu o nabywanie od szeregowca 
Śliwińskiego skradzionych s  tutejszej składnicy 
sanitarnej środków leczniczych i materjałów apte
karskich. Podsądny tłumaczył się* tem. Ze działał
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w dobrej wierze i nie znał pochodzenia nabywa
nych środków leczniczych. Śledztwo wykazało, że 
Freilich kupował od Sawińskiego materjaiy apte
karskie za bardzo niską ceną, ze Śliwiński zjawiał 
się zawsze w mundurze wojskowym, i że podczas 
transakcji unikał Freilich obecności w aptece swe 
go praktykanta Wagnera. Między innemi zapłacił 
Freilich Sawińskiemu za 2 kg. kamfory 160 kor., 
podczas gdy ówczesna jej wartość wynosiła 1.350 
koron.

Po przesłuchaniu podsądnego, trybunał woj
skowy uchwalił, na wniosek obrońcy dr. Greka, 
odesłać sprawę do okręgowego sądu karnego.

Prokurator, majoi Grabski, z powodu tej u- 
rhwaiy, zgłosił zażalenie nieważności.

— Pożar. Wczoraj w południe zapłonął dach 
fabryki przy ul. Nowej Rzeźni 1. 21. Straż pożarna 
ogień ugasiła.

— Zderzente. Wczoraj po południu jecnał 
ul. Janowską w górę tramwaj z dwoma wozam' 
ciężarowymi. Wskutek wadliwego sprzężenia u- 
rwały się tylne wozy i potoczyły się w dół. Z dołu 
jechał w górę tramwaj ŁJ nr. 35. Nastąpiło zde
rzenie, wskutek którego zderzak wozu osobowe'®) 
został zupełnie zgruchotany. Na s‘zczęscie obeszło 
się bez wypadków groźniejszych, tylko jedna oso
ba została zraniona w głowę.

— Zgu5tj. Franciszka Schwertka zgubiła w  ul. 
Legjonów złotą branzoletę z zegarkiem, wartości
2.000 koron. —  Włodzimiera Wyspiańska zgubiła 
w ul. Kętrzyńskiego zloty pierścionek z brylantami, 
wartości 2.000 korom

W  j p o l i c e  fi r a s  Zmteclz.
— Zbarażu aresztowano dyrektora „Na- 

rodnej Torhowli*, Ukraińca Kondura, za to, że wy
wiesił ogłoszenie o stemplowaniu koron, wvdariszy 
przedtem z afisza orla polskiego.

— Konsul polskj w Hamburga Donoszą z Warsza
wy: Na stanowisko konsula polskiego w Hamburgu 
mianowany został p. Wacław Cywiński, dotychczasowy 
szef sekcji w ministerstwie robót publicznych.

— Rozstrzela:! e s-jerżadta Kamiuskjego Z W ar
szawy donoszą: Sierżant urzędu gospodarczego Kaz. 
Kamiński skazany został wvrokiem sądu wojskowego 
na degradację i karę śmierci przśz rozstrzelanie za 
przywłaszczenie sobie 36.000 marek, przyznaczonych 
do wypłat za zboże kontyngentowe. Wyrok został w y
konany.

i wielki kompleks dóbr leśnych w wschodniej Ma- 
łopoisce od p. Stanisława hr. Badeniego. Kapitał 
akcyjny Spółki pełno wpłacony w ynosł przy za 
łożeniu Mkp. 40,000.000 a już w najbliższym cza
sie podniesiony zostanie na Mkp. 60,000.000.

Spółka akcyjna „Oikos“ rozporządzając ogrom
nym zasobem własnych drzewostanów, jakoteż po
siadając cztery wieikie Fabryki stolarskie we Lwo
wie, w' Piotrkowie, kzęśnie Polskiej i Sielcu-Bień- 
kowie rozszerzy w pierwszym rzędzie na wielką 
skalę przeróbkę własnych surowców na fabrykaty 
drzewne, których nam teraz tak brak w kraju, 
a następnie zorganizuje w racjonalny sposób han
del eksportowy.

Nowa Spółka tak ze względu na swoje znacz
ne środki finansowe, jakoteż z powodu ogromne
go zasobu surowca, którym rozporządza, należeć 
będzie do pierwszycti przedsiębiorstw drzewnych 
w kraju.

Radę Zawiadowczą Spółki akcyjnej tworzą pp. 
Dr. Ernest Adam, Stanisław hr. Badeni, Dr. Ma
ksymilian Liptay, Dr. Stanisław Niezabitowski, Inż. 
Roman Słuszkiewicz, Dr. Zdzisław Sluszkiewicz. 
Dr. Marcin Szarski, Józef Wczelak, Inż. Franci
szek hr. Zamoyski i Zygmunt hr. Zamoyski.

Na czele Rady stoi p. Dr. M. Liptay jako jej 
prezes i pp. Dr. M. Szarski i Zygmunt hr. Za
moyski, jako Wiceprezesi. Do Komitetu Wykonaw
czego wybrano: PP. St. hr. Bademego, dyr. Dra 
M. Liptaya, inż. Romana Sluszkiewicza i inż. Fran
ciszka hr- Zamoyskiego. 2857

ministerstwo poczt 1 telegrafów ro z p o rz ą d z e u ie m  
z d n ia  2. k w ie tn ia  1920 r . p o d w y ż sz a  p o c z ą w sz y  o d  15. 
k w ie tn ia  1920 cen ę  sp rz e d a ż y  n a s tę p u ją c y c h  p ła tn y c h  d r u 
kó w . B la n k ie t n a  p rz e k a z  p o c z to w y  z 5 r.igów  n a  20 fe- 
n ig ó w , l i s t  p rz e sy łk o w y  zw y k ły  z 5  feu igów  n a  20 fen i- 
gów , l i s t  p rz e sy łk o w y  za  p o b ra n ie m  z 10 fen ig ó w  n a  40 
fen ig ó w . R ó w n o c ześn ie  zno si się  o d  l i .  k w ie tn ia  b . r . d o 
ty c h c z a s  p ła tn e  b la n k ie ty  n a  te le g ra m y  p o  ft fen ig ó w  i za- 
r z ą u z a  się  w y d a n ie  ic h  ja k o  b e z p ła tn y c h  d ru k ó w .

P ła tn e  d ru k i  z a k u p io n e  p rz e z  p u b lic z n o ść  p r z e d  p o d 
w y ż sz e n ie m  cen  ic h  s p rz e d a ż y  m a ją  b y ć  u ż y te  b ez  żad n e j 
d o p ła ty , p o b ra n e  zas  n a le ź y to ś - i  za b la n k ie ty  n a  te le g ra m y  
n ie  b ę d ą  z w ra c a n e . 2864

Państwowp urząd naftowy u w z g lę d n ia ją c  m e m o r ja ł  
lw o w sk ie j Iz b y  h a n d lo w e j i p rz e m y sło w e j zg o d z ił s ię  n a  

I p rz y d z ia ł  p ew n eg o  k o n ty n g e n tu  c y s te rn  p o sz czeg ó ln y m  ra -  
f in e r jo m  w  ce lu  d o w o zu  ro p y  w e  w ła s n y m  z a rz ą d z ie  a  to  
o d  1. m a ja  b . r .

Zapalenie ropne błon śluzowych, zapalenie pęche
rzu moezowegn, zapalenie nerejł, moczenie ropne 1 ha- 
mienie t lc rą d u re  leczy  sk u te c z n ie  K u m ik ty n a  z la b o ra to 
r iu m  d r. L e p rn c t - ‘a  w  P a ry ż u . W y p ró b o w a n y  ś ro d e k  p o d  
p o sta c ią  k a p su łe k  z n a k o m ic ie  z n o sz o n y  je s t  p rz e z  o rg a 
n izm . D zia ła  zaw sze  je d n a k o w o  i p ew n ie . Z ab e z p ie c z a  p rz e 
c iw k o  w sze lk ieg o  ro d z a ju  p o w ik ła n io m  i sp ro w a d z a  sz y b 
ko zu p e łn ie  w y z d ro w ie n ie . K u m ik ty n ę  n a le ż y  z a ż y w a ć  po 
3 d o  4 k a p s u łe k  p o d c z a s  je d z e n ia , t r z y  ra z y  d z ie n n ie . 
E u m ik ty n ę  n a b y ć  m o ż n a  w  k ażd e j a p te c e  lu b  w  sk ła d z ie  
a p te c z u y m . 338

W  Brzuehowioach poszukuje Komitet „Dzie 
ci na wjćś“ Cv sezonie 1920 roku kilku Willi na 
cele kolonijne. Oferty Pańska 11. 2806

G al Biuro korcertcrae 1X1. Tuei ka we brooroie-
Piątek 23. kwietnia J VI. Wieczór Cyklu arcydzieł 
fortepianowych. Wykonawca: Seweryn Elsenber- 
ger. Piątek 30. kwietnia: Stefan Askenase, recital 
fortepianowy. 2881
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Związkowe Zakłady przemysłu i budownfelwa 
drzewnego, Spółka akcyjna we bwowie.
W dniu 10. kwietnia 1920 roku odbyło się 

w Banku przemysłowym pod przewodnictwem Dy
rektora Dra Marcina Szarskiego Walne Zgroma
dzenie organizacyjne Spółki akcyjnej „Oikos“, Związ
kowe Zakłady przemysłu i budownictwa drzewne
go* we Lwowie.

Założycielami Spółki są: Bank przemysłowy 
dla Królestwa Galicji i Lodomerji z Wielkiem Księ
stwem Krakowskiem, Gal. Ziemski Bank kredyto
wy, „0'kos“, Parowa Fabryka stolarska we Lwo
wie, Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością* 
i Stanisław hr. Badeni.

Nowo-oowstała spółka nabyła wszystkie przed
siębiorstwa i zakłady Parowej Fabryki Stolarskiej 
„Oikos*, Spółki z ogr. odp. we Lwowie, jakoteż

e ż i . r o i o a 1 f c Ł .

Nabożeństwo żałobne
w trzecią rocznicę śmierci za duszę śp.

fiflichate Boryslawskisgo
s ta rs z e g o  r a d c y  p o c z t, o d b ę d z ie  się  w  so b o tę  d n ia  24. k w ie t
n ia  o  god z . 9- tej r a n o  w  k o śc ie le  św . M arji M agdaleny .

2805

Katastrofalny pożar w  R adziejow ie.
Rsdziechńw, (kor. wł.) Dnia 13 b. m. w y

buchł około 3 pop. w mieście naszem pożar, ktć y 
przybrał katastrofalne rozmiary i obróci! w perzynę 
czwartą część miasta. Akcję ratunkową utrudniał 
z jednej strony silny wicher, unoszący płonące ka
wałki strzech i gontów w bardzo odległe strony, 
szerząc w ten sposób pożar, a z drugiej strony 
brak odpowiedniej ilości sikawek i wody.

Będące w posiadaniu gminy 3 sikawki, które 
z p ow od u  wypadków wojennych nie posiadają na
leżytej sprawności, nie mogły niestety podołać ży
wiołowemu ogniowi zwłaszcza, żc płomienie w kró
tkim czasie objęły rozmaite części miasta.

Pastwą płomieni padło okuło 120 domów, 180 
rodzin — w tern okołu 80 rodzin chrztścij niskich 
a około 100 żydowskich jest bez dachu, odzieży 
i chleba, gdyż zar był tak wielki, że i uratowane 
po części ruchomości spłonęły następnie na ulicy 
i placach. Wielką trudność sprawia brak mieszkań 
na pomieszczenie pogorzelców, gdyż w mieście na
szem przebywa od czasu wybuchu wojny ^kilka
dziesiąt rodzin ewakuowanych z okolicy. Jen to 
już drugi z rzędu pożar, k'óry miasto nasze w bie
żący m roku nawiedza, gdyż dnia 1 kwietnia b. r. 
spłonęło 13 gospodarstw na t. zw. Kątku.

Celem niesienia pomocy pogorzelcom zawiazal 
się miejscowy komitet ratunków, na czele któ
rego stanął p. Stanisław Badeni, Imlry na doraźną 
pomoc dla pogorzelców', ofiarowa. na razie 100.000 
kor. w gotówce i 2 wagony karlofli. Dar ten nie

zdoła jednak przyczynić się do złagodzenia ogromu 
nędzy i nieszczęścia. Szybka pomoc ze strony 
rządu w szczególności przy odbudowie domostw 
i budynków gospodarczych jest ze względu na 
trudność pomieszczenia pogorzelców' i ze względów 
sanitarnymi) konieczną.

IV deslane.
(Za n lb r y k ę  tę  re d a k c ja  n ic  b ie r z 3 o d p o w ied z ia ln o śc i).

tyzm u, nerw o-

jHBROmiK

N a j p r o s t s z y
,, feJjęS"|aSif

S O S S iib

pozbysia zu
g o śćca , reumą-

bolu, p o s tr z a łu ,1
   M  11
podagry  i boli j \  

przy za paleniach  

bforpance i tp .

je st przykładanie R H ii U M O N U.
Sposób użycia podany w  Każdej aptece i skła

dzie aptecznym przy nabyciu Rheutnonu, hurtow
nie : apteka MiKOLASCHA. 1374

Kolegów z  k l a s y  VII b, S p g Ę
sz k o le  re a ln e j w e L w o w ie  w  r o k n  1910 u p ra s z a m y  o ł a 
sk a w e  p rz y b y c ie  ce lem  o m ó w ie n ia  e w e n tu a ln e g o  z ja z d u  
w  n ie d z ie lę  2. m a ja  1920 g o d z in a  5. p o p o ł. d o  k a w ia rn i  
S zko ck ie j p r z y  u l. F re d ry , H a r te l , T ro jn a r .  2851

S p e c ja lis ta  c h o ró b  s k ó rn y c h  i w e n e ry c z n y c h

Dr. M I C H A Ł  S A L P E T E R
Sykstuska 17, o rd . o d  8 — 9 i o d  12 — 6. 2852

D i * .  X . S t o P i a c k i 44
Z a k ła d  d e n ty s ty c z n y  o tw a r ty  L w ó w  A sn y k a  2. ró g  P a ń sk ie j.

Letniska dla dzieci lwowskich.
Dziatwa lwowska spragniona wypoczynku, światła 

i powietrza. Dziatwa nasza, o której pamiętano u nas 
i przed' wojną — marzy o wywczasach i liczy na to, 
że tak samo, jak w ubiegłych latach wojny, a szcze
gólnie w roku zeszłym, niezawodnie i w tym roku 
sejm i ludzie dobrej woli nie zapomną o niej tak 
samo, jak to się dzieje między innymi w Warszawie 
gdzie dzięki orędownictwu ministerstwa zdrowia i o- 
pieki społecznej wygotowano już plan akcji na kam- 
panję tegoroczną.

W r. z. dzięki wydatnej pomocy sejmu i zabje- 
gom komitetu „Dzieci na wieś" umieszczono około
15.000 dzieci lwowskich bez różnicy narodowości f. 
wyznania na kolonjach i pólkolonjach. Sprawozdanie 
komitetu bardzo obszerne, wypracowane przez peda
gogów, pojawi się w dniach najbliższych i da obraz 
całej akcji.

Komitet „Dzieci na wieś", który objął w tym roku 
także agendy T. O. M. (towarzystwa ochrony mło
dzieży), a które — jak wiadomo zajmowało się w 
r. z. przeważnie wysyłką dziatwy do kolonji leczni
czych — zajmuje się już przygotowaniem akcji tego
rocznej.

Ouegdaj odbyło się posiedzenie komitetu wyko
nawczego w obecności delegata ministerstwa pracy 
i opieki społecznej dr. Serkowskiego, który przybył 
na posiedzenie, celem poinformowania się szczegóło
wego o przebiegu akcji zeszłorocznej i planowanej 
kampanii tegorocznej.

Prezes p. L e w i c k i  zaznaczył, że komitet za
mierza w tym roku umieszczać dziatwę lwowską 
przeważnie na pólkolonjach we Lwowie i w okolicy 
Lwowa, a oprócz tego na kolonjach leczniczych, v. 
zdrojowiskach krajowych. Oprócz tego osobny korru
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tet dyrektorek i nauczycielek szkół przygotowuje — 
licząc także na pomoc komitetu Dzieci na wjeś“ — 
wysyłkę 100 do 200 dzioei nad morze, w pobliżu So-
l/O t.

Redaktor F r y 1 i n g zdał sprawę z posłuchania u 
marszałka sejmu p. Trąmpczyńskiego, który interesuje 
się bardzo żywo sinutnem nad wyraz położeniem dziat
wy lwowskiej i który w uznaniu zeszłorocznej akcj. 
komitetu, przyrzekł gorące poparcie jego zamiierzeń. 
Marszałek, ze względu na piętrzące się coraz bardziej 
trudności aprowlzacyjne i transportowe, doradzał, aby 
w tym roku, o ile możności, ograniczać akcję na tem 
aby dzieci wysyłano przeważnie do kolonij lecznjczych 
i umieszczano ją na póikolonjach, a tylko w wyjątko
wych wypadkach wysyłano ją na pełne kólonje.

Dyrektor p. S z c z u r k i e w i c z  przedstawił pre- 
F-ninarz tegorocznej kampanji, której koszt obliczono 
w przybliżeniu na 3 miijony marek.

Dr. S e r k o w s k i  zakomunikował, że ministerstwo 
skarbu zezwala zasadniczo na zwiększenie wydatków, 
które, ma pokryć rząd, tylko o 25 proc. zeszłorocznej 
subwencji.

W dyskusji wyrażono opinję, że zwyżka ta ifle od 
powiada fatcrycznej zwyżce artykułów pierwszej po
trzeby, które w porównaniu do r. z. wzrosły o wiele 
więcej niż w dwójnasób, o czem przecież dokładne 
wiedzn w Warszawie.

Dr. S e r b e ń s k i  imieniem komisji sanitarnej o- 
świadczył się za tem, aby opiócz kolonji tecziijczych 
i półkołonji, urządzić przynajmniej w Galicji wschod
niej szereg pełnych kolonji, a to przede wszy s tkiem 
w Skotsaczyźęie i pow. Samborskim — w miejscowo
ściach, gdz.eby można zapewnić aprowizację i zna
leźć odpowiediiie pomieszczenie.

Dyrektor p. S z c z u r k i e w i c z  przemawiał za 
tem, aby komitet uchwalił, że w zasadzie dziatwa 
płacić Pędzie ze pobyt na koloniach i pOłkołonjach, 
gdyż korzystanie bezpłatne z kolonji także ze strony 
tych, którzy zapłacić mogą — jest cfeuioralizuja.ee 
W zasadzie powinno się płacić, a wyjątkowo tylko 
w razie wykazanego ubóstwa komitet powinjen uwal
niać uboga dziatwę od opłat.

Zapatrywanie to zbijał red, F r y l i n g .  Z akcji 
zeszłorocznej korzystała przeważnie dziatwa nieza
można. Szczególnie w dzisiejszych czasach trudno 
stwierdzić, kto jest w możności pokryć koszta po
mieszczenia. Zamiierzone opłaty wywołały już w r. z 
niepotrzebnie kwasy. Nie jest wskazanem robienie róż
nicy wśród dziatwy i stwarzanie dwóch kategurji dzat-, 
■wy — oo z wielu względów byłoby nie właściteem, 
W r. z. załatwiano to w taki sposób, że rodź(ce 
dziatwy zamożniejszej składali datki na celu- komitetu, 
ale platforma była jedna tylko - -  kolonja dla wszyst
kich dzieci.

■ Sprawa ewent. opłat zadecydowaną zostanie na 
najbiiższem posiedzeniu komitetu. W Warszaw* a z ke- 
łonji. utrzymywanych dzięki subwencji p ań stw o w ej^ - 
korzysta dziatwa bez stwierdzenia jej ubósiwa.

Inspektor dr. W o ł ł o w i c z  omówił sprawę od
żywiania dzieci systemem proi. Pirąueta, który praw
dopodobnie zostanie wprowadzonym na kilku przy
najmniej Kolonjach pod kierunkiem pro*. Groera i w y
kształconych w tym kierunku inspektorów i pielęgnia
rek.

Wreszcie uchwalono wysłać bezzwłocznie kwater •
mistrzów do zdrojowisk, dalej do Brzuchowic, Janowa
i w okołjoe Skolszczyzny, dla zbadania na miejscu
stosunków uprowizacyjnych i mieszkaniowych.

* **
Wielkosobotnia zbiórka na rzecz zakupna domu 

dla fliieci lwowskich nad morzem, urządzona stara
niem sekcji komitetu „Dzieci na wieś“ została uwień
czona nadzwyczajnym sukcesem.

Śnieżyce i gładysze pojawiły się w takiej fiośoi, 
iż w jednej chwili zabieljły się klapy surdutów i błę
kitne mundurj wojskowych, a nawet poważne matro- 
ny narówni z młodzieżą, z radością przystrajały s.ę 
w śnieżne zwiastuny wiosny.

Z po” 'Cdu braku dostatecznej ilości puszek, zbiórka 
odbyWafe się na wzór zagraniczny częściowo przy 
użyciu bloczków, co stanowiło znakomitą kontrolę 
i natychmiastową ewidencję zebranych kwot i spe • 
rysało się z powszechnem uznaniem ofiarodawców*

Ofiary zaś płynęły tak hojnie i obficie, iż obok 
(Krudzjestom arko wek znalazły się w kasetach i pusz
kach Ifczne setki.

Zbiórka przyniosła 12,853 marek 82 fenigów i 
12.789 koron 44 halerzy, nadt^ wiele obcych monet 
i banknotów.

W dniu 14. kwfetota odbyła się na ten sam cel 
powtórna zbiórka, którą publiczność poparła hoj

d o k o n a n y c h  t r a n sa k c j :
V,’ a 1 u t  y .

F ra n k i  szw ajo . 2 8 0 0 - 3 0 0 0 M.
tra n sa k c ja 2900 M.

D o la ry  a m e ry k . 165— 175 M
tra n s a k c ja 170-80 M

D o la ry  K anad.
t r a n sa k c ja

1 3 3 - 1 3 3  
128 M.

M,

M ark i n iem . po  2 0 0 ’) 292-50— 310 M.
tra n s a k c je  

D| e w  i z y  :
297-50, 303, 305 M.

W ied eń 73 50— 83 50 M.
tra n sa k c ja 78 40 M

B e rlin 2 9 9 - 3 1 3 M.
ł tr a n sa k c ja 306 M.

N ow y Jo rk
tr a n s a k c ja

168 5 5 -1 6 5 -5 5  
162 M.

M.

ny mi datkami. Wśród znacznych oliar. które składa
no w zamian za skromny łjstek, jakiś nieznany oficer 
W. P. złoży! do puszki zbierającej panienki 1020 
marek.

Ogółem zebrano w „zasie drugiej zbiórkj: 8 468 
marek 60 fenigów i 9.630 koron 21 halerzy.

Listy składkowe na rzecz zakupna domu dla dzieci
lwowskich nad moczem, można otrzymać w szkole
żeńskiej im. św. Marji Magdaleny, przy ulicy Sapiehy
codziennie przedpołudniem.

*
* %

W „Narodzie-' warszawskim czytamy: ,;W arszaw
ski komitet amerykańsko-żydowSKi przystępuje do u- 
rządzenia u nas kolonji letnich dla 50 tysięcy dzjecS 
żydowskich z różnych stron Polski, przyczem sprowa
dzać się będzie do Polski na letniska także dzieci ży
dowskie z Litwy. Białorusi i Ukrainy. Dzieci te mają 
mieć całkowite utrzymanie bardzo dostatnie przez 
całe lato na wsi. Nasze towarzystwo kolonji letnich 
wysyła na wieś w porównaniu z tem drobną iłość 
dzieci, z których każde przebywa ziledwife 1 miesjąc 
na wsi. Należy mieć nadzieję, że rząd nasz wejrzy 
w tę sprawę i postara się o pewne „równouprawnite- 
nie“ także dla dzieci chiześcijańskićh, ażeby i one 
mogły tyć w lepszych warunkach* .

jó K i.S Ż K l h a f ty  
m a szy n o w " .

ręozue 
o d b ija n ie  1

i I J O fR Z l- i i  \  1 in s l r u f to r  do
ie * ch ło p ca  z II. ki. m.t i

w z o ró w  R ic h c lie n , p liso w an ie ; 
p o le c a  C h rzęść . Zakład. H aftó w  
A k ad era ick a  22. 1- p. 2807

Kamienicę
Kamienicę

Kamienicę

Kamienicę
Kamienicę

II. p. z światłem elektr. przy ul. 
G łębokiej tuż koło Techniki za
26,o000 Mp.

II. p. z wjazdową bramą dużem 
podwórzem ze sklepami nadające 
się na cele faoryczne przy ul. 
Leona Sapiehy za 450.000 Mp. 

II. p. z komfortem i ogródkiem z 
wolnemi tatami przy ul. T arn ow 
sk iego  za 450.C0Ó Mp.

II. p. z  komfortem przy ul. Boni
fratrów  za 320 000 Mp.
II. p. z nadzwyczajnym komfortem 
tuż obok placu A kadem ick iego  
za 1,100.000 Mp.

Willo P- vv B rzuchow i „'ach 160Q  ogrodu 
" S ilę  budowaną za 50.000 Mp. 2715

Willo P- w B rzu ch ow icach  o 8-miu poko- 
l l  I l l ę  jach z ogrodem 1.100H za 160.000 Mp.

2 Willo P- ’ parterowa budowana stajnia na 
II l i lC  6 koni w Brzuchowicach za 210.000 k.

Sprzeda ajencja „Fortuna" L w ów  ol. Fry
drychów  I. &  111. p  cd  god z. 3-5 popoł,

Z NALEZIONY p o r tfe l p. 
L ifty  Ja b ło ń sk ie j cło o d e 

b r a n ia  w n asze j a d m in is tr .

ch ło p
d z ie w c z y n k i z I. w y d z ia ło w e j 
n a  u trz y m a n ie , płac.a w e d łu g  
u m o w y , św ia d e c tw a  p o ż ą d a n e  
M. S lrz e k  C zudec  s ta c ja  kolej 
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Sauka i wychowanie.

H jT U ftS  ta ń c ó w  d la  p o c z ą tk u -  
ją c y c h  ro z p o c z y n a m  i w 

n a jk ró ts z y m  czasie  w y u czę . 
W y ższy  k u rs  ro z p o c z y n a m  25. 
S pecja lny  k n r s  m a z u ra  to z p o -  
c z y n a m  N ow ick i P a ń sk a  16.

2794

Różne.

LADYSŁAW  SCH U LTZ 
m a la rz  p o k o jo w y  R y n ek  

21. L w ów , p rz y jm u je  m a lo 
w a n ia  p o k o jl k u c h n i  i k ia te k  
sc h o d o w y c h  po n a jn iż sz e j 
cenie . 2512

KRAW ATY do  ro b o ty  p rz y j
m u je  s ię  C y ta d e li  7. 111/13.

Z a k ł a d  d e n t y s t y  c z n y
D ra  P ileck iego , p la c  D ąd ro w - 
sk iego  1, m o s tk i, k o ro n k i, zę
b y  w  k a u c z u k u , b ezb o le sn e  
w y jm o w a n ie  zębów , re p e ia -  
tu ry ,  P a c je n tó w  z  p ro w in c ji  
z a ła tw ia  się  szybo . 2548

FA LISTA  z m a tu r ą  la t 23, 
. I T T " i" " "  f o la k  p o sz u k u je  m iejsca  

AM . kg. m ą k i z y tn ę , ch le  ;jak o  p r a fc tvkan t w  jak ie jk o l-  
b o w e, za 3 cg. k a r to f ) i jw ie k  fa b ry c e . K nri-giczm  

a m e ry k a n e k  do  sa d z e n .a . Zgło-|s p ry tn y  b a rd z o  zd o ln y  p ra -  
sz en ia  p o d  „ A m e r y k a n k i  do crw ity>  bard2(( d o b l v ’ ,-ysow- 
a d m in . „K u r j e r u  2861jn ik  j 7na  sję b a rd z o  dobvze

i P e n a l o n  a t  ! n a  che™)!- zsł- poste-resi.
^  (poczta  R uczacz  za  o k a z a n ie m

p rz y jm ie  d w ie  o so b y  za z to -d e g ity m a c jl n r . 28758/M . 2 163
żen iem  z g ó ry  p o  5CKtO k o r .l---------------- ---------------------------------
p o k ó j, ś w ia tło  i 5 ra z y  - w i k t l r t O  k i l im k a rs tw a  p o trz e b n e  
d z ie n n ie  w il la  pod. „M atką; sa z a ra z  p a n ie n k i od 15,
B o sk ą"  P o ro n in  p r z y  Z ak o p a-id o  25 la t. N auka o d b y w a  su  
n e m  d z ie n n ie  o a  o so b y  60 k. w  szk o le  p rz e m y sło w e j (Snop- 

2 8 2 8 jkow *kiij n a  czas n a u k i o trz y -
 —------------------------------------- Im a ją  nczcm -.e  zapom ogę.
^JO Ń C Z O C .H  Y d o  p o d sz y  w a  ]t jk o ń c z o n e  k il im k a rs k i  b ę d ą  
® n ia  p rz y jm u je  s ię  C y ta -jm ia ly  za p e w n io n e  s ta łe  zaję- 
d e li 7. 111/13. 2796 c,e. B liższe in fo rm a c je  w  sz k o -

le p rz e m y sło w e j (II. p .l. 2342
Posady i prac*

DW O R SK I o fic ja lis ta , p ra c o 
w ity , sn m ie n n y , ro zu m ie  

się  n a  ró ż n y c h  d z ia ła c h  g o 
sp o d a rs tw a , o g ro d n ic tw ie , le 
śn ic tw ie , p a s ie e z u ic tw ie , w y 
ra b ia n iu  w in  ow m eow ych i 
b rz o z o w y c h , w ie lk i d o ch ó d  
m ogą dać  b rzo zy , n ie  rębać!];: 
p o sz u k u je  p o sa d y  o d  5 kw ie-i 
tn ia  n a  o rd y n a r ję . A dres: Ja n  
B yczek , ek o n o m , P icezy g ó ry , 
o. p. U h ry n ó w , k o to  Sokala.

2421

Kupno i sprzedaż.

ŁYŃSKIE w alce , k am ie  
n ie , p u r la k i , t ra n sm is je , 

p asy , tu rb in y , m o to ry , d o s ta r 
cza  „ P ilo t"  L w ów  B a to reg o  4.

1098

I fU P I Ę  o b ra z y  w y b itn y c h  
i * '  m a la rz y  p o lsk ic h  i m eb le  
a n ty c z n e . Z g łoszen ia  p ise m n e  

lA d m in is tra c ja  „K nrj* ra*  A-

& p i& s z £ ie  eien. P a n in i
K raw iec  d a m sk i Jó z e f  F lick  
w y k o n u je  g u s to w n ie  i ta n io , 
k o s . j u m y  p łaszcze , su k n ie , u l. 
B la c h a rs k a  20. Z p ro w in c ji  za 
48 g o d z in . 2603

LEŚNICZY p o s ia d a ją c y  d łu -  
g o le ln ią  p ra k ty k ę  p o sz u 

k u je  p o sa d y . Z g łoszen ia  pod  
„L etn iczy *  „K u rje r* . 2822

m a to r . 231 „

^ ^ E M E N T  g ip s  ty lk o w ago-
n o w o  p o leca ,P ilo t"

L w ów  B a to reg o  4. 2550

KOD l id  O p o m o cn ik a , lu b  
s ta rsz e g o  p ra k ty k a n ta  

z d z ia łu  b u fe to w eg o  p o sz u k u 
je  H an d e l J a n a  K otońsk iego  
L w ów , Zofji 15. 2823

F O R T E PIA N  h e b a n o w y , m e
b le  sa lo n o w e , k o s lju m y  

d a m sk ie , o b ru s , k o lc z y k i do 
sp rz e d a n ia  n i. Z j-b lik iew icza  
38. p a r te r  n r . d rz w i 4. godz. 
11*12 ra n o , 2648

OSOBA w  ś re d n im  w ie k u  
u m ie ją c a  d o b rz e  go to w ać  

z n a  się na  w sz e lk ie m  g o sp o 
d a rs tw ie  p o sz u k u je  p o sa d y  
ja k o  g o sp o d y n i n a  p ro b o stw o . 
Zgłosz.enia d o  „ K u r je ra " ' za 
o k a z a n ie m  k w itu  in se ra to w e -  
go N. p o d  „M aj". 2825

JL U O l m o to ro w e  i p a ro w e  
z a ra z  d o s ta rc z y  „P ilo t*  

L w ów , B a to reg o  4. 2644

WYDZIAŁ P ow . w  T o m aszo - 
w ie -L u b e ls k im  p o sz u k u je  

ru ty n o w a n e g o  r a c h m is tr z a  ze 
zn a jo m o śc ią  sk a rb n w o śc i p o 
w ia to w y c h  z w ią z k ó w  k o m u 
n a ln y c h . W y n a g ro d z e n ie
ró w n o rz ę d n e  z VII. k a te g o r ją  
p łac  u rz ę d n ik ó w  p a ń s tw o 
w ych . O fe rty  w ra z  z o d p is a 
m i św ia d e c tw  p ra k ty c z n y c h  i 
w a ru n k a m i sk ła d a ć  do W y
d z ia łu  Pow . w  T o m aszo w ie- 
L u b e lsk im . 2831

Dź w i g a r a ,  u fk i 3, 6, 8. 
m t. d łu g ie  Nr. 20. 25. 30. 

t r z y  w ag o n y  sp rz e d a m  4 Mk. 
za  k ilo  D w e rn ic k ie g o  7. 2751

JO S Z U K U JĘ  w ó zek  s p o r to 
w y  w  d o b ry m  s ta n ie . 

W iad o m o ść  u l. P ie k a r s k a  1 C 
M ieczysław  R o sy k , D en ty s ta  

2758

t f  U P IĘ  fo r te p ia n  p .a n in o  lu n  
™ f is h a rm o u iu m  z a ra z  P a ń 
sk a  21. H auuk . 2787

BONA n le m k a  o b e jm ie  p o 
sa d ę  od l . m a ja . Z głosze

n ia  d o  A dm in . „ K u r je ra "  p o d  
„N iem ka* . 2835

S PRZEDAM  c z te ry  ro c z n ik i 
„ K u r je ra  lw .“ 1916119 w ia  

d o m o ść  P a w ło w sk i u l .P ia s tó w  
5 p a r te r  godz. 9-10 ra n o . 2818

O O T R Z EB N Y  z a ra z  n a u c z y  
* c ie l(k a) n a  w ieś d o  n c z n ia  
z 111 k l. g im n . Z g ło szen ia  L i
s to p a d a  28. II. p. 3-5 g. 2336

EfcNlARK* (s tru g a ) o raz  
p ra s y  do w ełn y  d rz e w 

nej p o sz u k u je  do  zak u p u  
Z w iązek  S półek  h o d o w có w  
d ro b iu  Ja )o  L w ów  G ro d z ick ich  
1. 11. p . 2830

ZAKŁAD d la  u m y sło w o  
e h o -y c h  w  K u lp a rk o w ie  

p rz y jm ie  z a ra z  na  w a ru n k a c h  
b a rd z o  k o rz y s tn y c h  k i lk a  s ił  
b iu ro w y c h . B iegłe p isa n ie  n a  
m a sz y n ie  tu d z ie ż  6 k la s  sz k ó ł 
ś re d n ic h  w ym ag an e . Z g łosze
n ia  o so b is te . 2b46

REALNOŚĆ Z ie lona  71. za
r a z  d o  sp rz e d a n ia  w ia 

dom ość o d  3-4  D y d ack i Zie
lona 1. H 3

Ma r y n a r k a  z k a m iz e lk ą
z su io w e g o  je d w a b iu  d o  

sp rz e d a n ia  N abicia  ka  8. 1. p. 
d rz w i n a  p ra w o . 2 306

ONIE fo lw a rc z n e  d w ie  p a r j  
sp rz e d a m  e w e n tu a ln ie  od 

d am  n a  w y ży w ien ie . W iad o 
m ość , sk lep  spoż . G łonna 2.

2867
MIEJSK I Z a k ła d  c z y szczen ia  , 

m ia s ta  p rz y jm ie  n a ty c l i - , 
m ia s t  je d n e g o  ry m a rz a  i j e 
d n ego  s te lm a c h a  d o  r o b ó t  w  
Z ak ład z ie  n a  d o b ry c h  w a ru n -  . 
k ach . Zgł izen ia  p rz y  u l Mar-i* 
c in a  18. 286fió izony k u p ię . Z g ło szen ia  Inż.

AU TO  osobow e i m o to cy k l 
now ego ty p u  n a w e t u sz k o -

OF F IC IE R  f ra n ę a is  ech an g e - skjegó  83- 
ra c h  .c o n re rsa tio n  avecl----------------

M .d e y sk i L w ów , K ochano
71

B tR T U R  SMUTNY s tro ic ie l 
fo r te p ia n ó w  O c h ro n e k  5. 

o f icy n y  I. p. p rz y jm u je  s t r o 
je n ia  i re p e ra c je . 2785

Ch r z e ś c i j a ń s k i  m ag a z y n
i p ra c o w n ia  su k ie n  d a m 

sk ic h  E d w a rd  S z k a ra d e k  F re 
d ry  6. ~ 69

je u n e  d a m ę  p o lo n a ise . E c rirc  *84"Y GLE do  o d le w a n ia  m e- 
M. i n r . 23 H ote l G ran d . ■  d a li, kosy , p a p a  d a c h o w a  

2869 p o leca  M. K ie rsk i L w ów  , Pa- 
------------------------------------------------- saż M ikolascha . 2854

TYPISTKA i c lew k a  b i u r o - ------------------------- -------------
w a z n a jd ą  za ję c ie  w  p ry  sp rz e d  n ia  d ę b o w e -u rz ą -

w a tn y m  b iu rz e . Z najom ość, d r e n ie  d la  sk le p u  g a la n te -  
ję z y k a  f ra n c u s k ie g o d ą je p ie rw - iry jn tg o  lu b  p a p ie ro w eg o , 

: is tw o . R u to w sk ie g o  10. H. w ia d o m -S ć  K o łłą ta ja  2. ko n . 
p, od  11 do 2 godz. 2858^G. K. Z. O. m ię d z y  4-7. 1853



B S M M  i  r O i f O j e

znanej zaszczyinig firmy m H R Y R i r i  Ł n s o t k l  Lwów, pi Marjaekl 8, parter i n-sze piętra
' s s a r  C t l D Z l E M T .£  K O I C I F ’- Ż E S P O L jK  H R T Y S T Y C Z H O - m U l Y C Z N E f i O  ~ m &  U2

KI1GH.MIA znakomita. Pj  k a tr z j  d o s t a ł a  t a c j s  ds w^oru. Sziaciijtne naturalne WINA. Gi ni t a z e  przestępna. PIWO o n m  temperaturze.
Parowa fabryKa chemicznego czyszczenia 
artystyczna farbiarniy, hygieniczna p raln ia  
bielizny hotelowej, restauracyjnej i do

mowej na wagę — oraz Kołnierzy Ko w i man&ietów na sztuKi. — — —
Zakład zatrudniający pierwszorzędne sdy  zaw odow e, pod fachow em  k ierow nic tw em , posiada  
jak najlepsze urządzenia techniczne na wzór św iatow ych lego rodzaju  przedsiębiorstw ,. — Przyj
muje w szelkie roboty w tym  zakresie, ręcząc za punktualne w ykonanie i tloAawę. — A sekuruje 
przytem na m iejscu rzeczy oddane do farbow ania, chem icznego  czyszczenia oraz bieliznę do 
prania w  cenie przez k lientów  dow olnie oznaczonej za m in im a ln ą  o p ła tą  — — — —

Kantory przyjęcia zamówień roe Ltoocoie: ul. Zimororoicza 6, ul Słoneczna 31, ul. Gróć.eT.a 55, 
ul. Łyczakowska 55, P asa^fiausm ana, ul. Z^bliMewicza 27, ul- Śro. Zofii 9, ul. u-:ęboka 3,

Do wiosennego siewu 
p o l e c a  n a s i o n a :

K oniczyny czerw onej 
K oniczyny b ia łej  

K oniczyny szw edzk iej  
S erad eli 

FcluszK i.
O d d zia ł L w ow ski Związku ekonom iczne
g o  K ółek R olniczych. L w ów , ul. M ickie

w icza  26. 2876

S Y ń i m

L. 584, Rohatyn 16. 4. 1920,
Magistrat król. wol. miasta Ronatyna.

KONKU81
nflagistr&t fcról w oln. miasta Roh atyna
na podstawie uchwały Rady przybocznej z dnia 

11/12 1919 rozpisuje konkurs na posadę

Kontrolom Kasy raiejsftiej
z przydziałem pełnienia funkcji kancelisty. 
Posada ta będzie na razie prowizorycznie na

daną a po roku zadowalniającej służby może na
stąpić stabilizacja.

Warunki:
1) nieprzekraczalny wiek 40 lat,
2) kwalifikacja po myśli § 54. ustawy z  3/7 

(396, określona rozporządzeniem Wydziału krajo
wego z 20/5 1898 i z 4/3 1899. (Dziennik ustaw 
krajowych Nr. 88 i 34,

3) praktyka przy Urzędach rhiejskich iub W y
dziale po w ,

4) przynależność państwowa,
5) świadectwo moralności,
6) curiculum vitae.
7) znajomość języka polskiego i  ruskiego.
Do posady przywiązana jest płaca roczna

1800 koron, prócz tego na czas anormalnych sto
sunków przyznany jest dodatek drożyźniany w Kwo
cie 3000 koron rocznie, 100% dodatek nadzwy
czajny od płacy i dodatku drożyźnianego.

Należycie odekumentowane podania należy 
wnosić do Magistratu miasta Rohatyna.

Termin konkursu upływa z dniem 1. maja !920. 
2856 Komisarz miasta Rohatyna Fr. Kościówko.

ul. Ruska 18.

C e n t r a la :  L i s t o — P n d z s m c z c ,  u l i c ą
Ł Ł I 3 D E Ł  H E R D H T Y  1 « H S Ł >

EDmilNDH RIERLR Q L B  O D B U D O W Y ?
m u/flpno. CEraEnT. gips,cegły. ORfHÓWKi

HERBATĘ ANGIELSKĄ
W E LWOWIE, UL. kUTOW SKIEGO 3.

p o leca

w najprzedniejszych gatunkach.

jjPRZEIM N  d w ie  s p l u w a c z k i j S C ^  
d e n ty s ty c z n e , n jęsk i n o w y

k a p e lu s z  tw a rd y , 2 s to ły  d u 
że, b a n ia k  i in n e  sp rz ę ty  d o 
m ow e. O glą lać m o ż n a  o d  2-5 
pop . A n to n ieg o  7. II. p. n a  
lew o . 2876

k ilo g ra m ó w  n a jle p 
sz y ch  p ro w ia n tó w , lub 

lOOO k o r. g o tó w k ą , d a m  za 
w y s z u k a n ie  'm i  je d n e g o  l u b ;  
d w ó ch  p o k o i z k u c h n ią  bez 
m eb li. Z g ło szen ia : K o p e rn ik a  
20, II. p. w  b iu rz e  u  w oźnego,.

221)3

30 003
p a w  d o  sp rz e d a n ia  n a  K re
sa ch . O fe rty  „ R e k la m a  P o lsk a"  
J a s n a  10. W a rsz a w a , sub . 
, O stom * iu b  te l. 92-93. 56

■ JJO SZ U K U JĘ  w  p o b liż u ś ró d -  
*  m ie ś t ia  3-4 pok o i z k u 
c h n ią , m o ż liw ie  z k o m fo rte m . 
P o śre d n ic tw o  w y so k o  w y n a 
grodzę* Z g ło szen ia  J. R. ul. 
B em a 1. 14. I. p. 2802

^S P R Z E D A M  in s tru m e n t  u n i-  
y e r s a ln y  m a rk i  N eu h ó fe r  

i n iw e la c y jn y  m a rk i  F ro u n n e  
u l S a d o w n ic k a  66. 2862

S f l  LODY in ż y n ie r  k a w a le r  
p o sz u k u je  p o k o ju  u rnę 

b io w an eg o  w z g lę d u ie  dw óch . 
Z g ło szen ia  do  A d m in . p o d  
.I n ż y n ie r " .  2843g g  Mieszkania.
EjjjO SZU K U JE się  2 p o k o ji 
*  d la  2 osób  i 11-le tn ie g o  
c h ło p ca  n a  L eśn iczó w c e  z w i-  
k te m  z d ro w y m  ko ło  ko le i w  
okolic} ' zd ro w ej i su c h e j. D o 
A d m iń . p o d  „W a k a c je " . 2860

1 OKAL sk ła d a ją c y  się  z 
■ “  d w ó ch  p o k o ji i k u c h n i 
je s t  do  o d s tą p ie n ia  w  ś ró d 
m ieśc iu  I. p. Z g łoszen ia  do 
A dm in . p o d  J, B. 279U

g ffa tc ii
140

m  i

, RURY. KLOZETY. LRZIEHKl. ORAZ 
Wf0k WSZELKIE mfiTERYP.LY BUDO-

WLAnE i w o d o c ią g o w e .

B R R O R  CROfiD
LWÓW, SYKSTC15KR Z3, 

TELEFOn 670 .

jfUNifl” U” ***

fiill | i l
| Q d K ł 9 d t j  p y *  i, f l a s z k i  d la  d z i e c i ,  
Ś r o d k i  d e s ,| n f e k c v { n e  o i e t a  p e r f u -  
m t r i a  S k f  »d i j e s s n {arlyMŚW guseł
BOGDAN B3 H0SIElifiG2

Lvłóu. ul. Hefmańską 6. 13*.

GARN ITURY m ło u a rn ia n e j 
p a ro w e  i k ie ra to w e  olta-j 

z y jn ie  d o  sp rz e d a n ia  „ P ilo t  “ j 
L w ów  B a to reg o  4. 233

Z WYŻ 200 k a m ie n ic  
n v c h

w  róź- 
p u n k ta c h  m ia s ta  

sp rz e d a  a je n c ja  „C ele rifas  “ 
L w ów , Ja g ie llo ń s k a  17. 2711

I l i
2859

n a p ra w ia ,  p r z e r a b ia  o ra z  
z m ie n ia  cz c io n k i n n  now e. 
Z ak tad  m e c h a n ic z n y  JULJUSZ, 
H ECK fcR K ra k ó w , M a rk a  25.

git n a  księg i KASĘ ŹKLAZNĄ n ie  
d u ż ą  w z g lęd n ie  ŻELAZNY . U LT 
n a  a k ta  k u p ię . O fe rty  p o d  A. R. 
do  A d m in is tra c ji . 2874

i m m  naftowy „001
y  L w ów , K rasickich  18 a.

p t t o n u k u j e  u r z ę d n i k ó w

którzy p racow ali już w  rafin eriach . Z g ło szen ia  w  biurzs  
Koncernu od  11-12 i od  3-5 2e73

u s u w a o  e i » g u  «  d n i  m y d l a n a  
„ M A Ś Ć  l* - r a  1 I E B 0 Y 4*

u z n a n a  p r z e z  p o w a g i  l e k a r s k i e .
fca .w o  się  w c ie ra , m a  p rz y je m n y  znpacii, n ie  p la m i b ie liz n y  

i c ia ła , z ła tw o śc ią  się z m y w a  w o d ą .
Ż ą d le  " a p te k a c h  i sk ła d a c h  a p te c z n y c h  ty lk o  „Maść P-ra 
H c b J y "  z  S w i e r z b o w r e t n  n a  e ty k ie c ie  S ło ik i o d  1— 3 — 12 
o bób. T o  w  E . H e b d a  i S k a  W a rsz a w a , E le k to ra ln a  18. T el. 
1-37. D U  k o n i  o d  ś w i e r z b y  I p a r c h a  „ E k w o l  H e b d a * .  

S k ład  n a  L w  w 3 ' S ten zc l, a p te k a , H e tm a ń s k a  8. 306

Wskutek uchwały powziętej przez 52 Walne 

Zgromadzenie akcyonaryuszy akcyjnego 

Banku hipotecznego, które się odbyło dnia 
20. kwietnia 1920 Zakład nasz wypłacać 

będzie tytułem s n p i r d y iD ld t l l l l j r  w  dniu 

f-S P  H p M  ££?20 za kupon Nr. 53 płatny 
-go iipca 1920.

po lO K oron  oci akcyi.
Lwów, dnia 20. kwietnia 1920.

RADA NADZORCZA.
2865 Przedruku nie plaslmy.

B agaa g a t f M B ngB B ngjB ff



KUR.)ER LWOWSKI z dnie 23. kwiefaia 1320. Nr. 102.

Nadzwyczajne W alne Zgromadzenie aKcjon~rjuszy „PolsKiej Ludowej ?pńłKi orzew nej S. A “ w fira- 
Kowie uchw aliło  dnia 6 Kwietnia 1923 na podstawie § 11 sta tu tu  SpółKi

p o d s i i e s i e n i e  d o t y c h c z a s o w e g o  k a p i t a ł u  a k c y j n e g o  n a

4 .0 0 0 .0 0 0 -
przez wydanie dalszych 6000 sztuk akcji po Koron oCO — nom inalnej w artości, w dwóch serjach, a to serji pierwszej przez wypusz
czenie dalszych 2000 sztuk akcji po K 500-— nom . wart., a więc jednego miliona koron, oraz serji drugiej w wysokości dwóch milio
nów koron, przez wypuszczenie 4000 sztuk akcji po K. 500 '— nom inalnej wartości.

Decyzję co do term inów wypuszczenia tych serji. spos .bu i szczegółowych warunków powierzyło Nadzwyczajne Walne Z gro
madzenie Dyrekcji Spółki,

Na podstawie tego upoważnienia rozpisuje niniejszem Dyrekcja Spółki

na pierwszą serję drugiej emisji akcji, tj. na 2000 sziuk  p ełnow płacon ych  akcji „P olsk iej (u d o w e j  Spółki d rzew nej S. A.“ em i
sji r. 1920 po  k o ro n  500 -  im iennej w artości, na w arunkach niżej podanych:

1) Kurs em isyjny nowych akcji wynosi K 580*— d ia  d otych czasow ych  akcjonariuszy  wykonujących prawo poboru, zaś
K 760 — d la  now ych  akcjonariuszy.

2) D o ty ch czaso w y m  a k c jo n a riu sz o m  przyznaje się prawo pierwszeństwa do poboru nowych akcji w ten sposób, że n a  je 
d n ą  s t a r ą  a k c ję  tłio g ą  p o b ra ć  je d n ą  n o w ą  ak c ję . < y

3> P raw o po . oru „ y k o tra n e  i zg ło szo n e  być m oie  najpóźniej do 20 m a ja  1920 r. pod rygorem  utraty tego prawa, zgło
szenia zaś n o w y ch  a k c jo n a r iu s z y  przyjm owane będą wyłącznie do d n ia  15 m a ja  1920 r .

4) S u b sk ry b en c i muszą w deklaracji złożyć oświadczenie, że zgadzaj;* się na zamknięcie na przeć ąg pewnego czasu przy
najmniej 60o/o swycn akcji,

5) Przy zg łoszen iu  uiścić n a leży  g o tó w k ą  ca łą  cenę kupna według kursu em isyjnego wraz z 5<>/o odsetkam i od ceny 
kupna od rn ia  1 października 1919 r.

6) R e p a r ty c ję  n o w y ch  ak c ji przeprowadzi Dyrekcja Spółki według swego uznania.
7) N ow e ik c je  będą wydane akcjonariuszom  po zawiadomieniu o przydziale i.Jccji w swoim czasi^ i d o  skonfekcjonowaniu

sztuk, za zwrotem potwierdzenia kasow ego na uiszczoną wpłatę.
8) Na w y p a d e k  n iep rzyd zieieu ia  a k c ji  Spółka zwróci w płacone kwoty wraz z odsetkami 2%
9) N ow e ak cje u czestn iczą  w zyska cl* Spółki od  d n ia  1 p aźd ziern ik a  1919 począwszy, na równi z akcjami staremi

10) N a k ży to śc i z s  zg ło szo n o  ak cje należy składać w Banku Galicyjskim dla handlu i przem ysłu w Krakowie, Ryr.ek główny 
25 i w Kasie „Polskiej Ludowej Spółki drzewnej S. A .1- w Krakowie, D ługa 32.

11) Z g ło sz e n ia  na n ow ą em is ję  a k c ji p rz y jm u ją :  a) „Polska Ludowa Spółka drzewna S. A.“ w Krakowie, D ł-ga 32. —- 
b) Biuro tejże w Warszawie, U. Mioduwa 18. c) Administracja „Piasta" w Krakowie, Mały Rynek 4. — d) Bank Galicyjski dla 
handlu i przem ysły w Krakowie, Rynek głOwny 25. 2850

.w.v‘ ■'$'V’'Ć

P o d w y ś s B z e n l e  K a p i t a ł u  a K c y j i i e g o  z  K  S G O . O O f c r — n a  K  1 , P { H 3 P C 0 “
U. Z w yczajn e W alne Z grom ad zen ie akcjonariuszy  z dnia 25 listo p a d a  1919 r. u ch w aliło  p od w yższyć Kapituł akcyjny

6H U C Y JS IU E J FHBRYKI BBI31MIR „SfiFD T H 4* W E  IkffO W lE ,
w y n o szący  w  m yśl § 8 statutu K 500.000*-- o K 2,000.' 00'— czyli d o  w y so k o śc i K 2,500 OOu — w d.odze emisji 10000 sztuk gotówką pełno 
wpłaconych i na okaziciela opiewających akcji imiennej wartości po K 200-— każda. Zarazem zgrom adzenie to upow ażniło Raaę Zawiadowczą do 
przeprowadzenia powyższej uchwały i oznaczenia wszystkich w arunków  tej emisji, zgodnie z przepisami § 8 statutu.

Na podstawie powyższego upoważnienia Rada Zawiadowcza uchwaliła na razie przeprowadzić częściowe podwyższenie kapitału akcyj
nego z K 500.000'— na K 1 000.000'—  i niniejszem ogłasza następujące

W A  R U N K 1  5p* 2** I  S  J  1 *
I. Zgodnie z przepisem § 8 uśt. 4 statutu objęły Banki założycielskie 2/3 emitować się mających akcji tj. sztuk 1670 i. w, K 334000*
Ii. Na nieobjęte w powyższy sposób akcie w ilości 830 sztuk i. w. K loó.OOO— przyznaje się dotychczasowym  akcjonarjuszont prawo

pierwszeństwa do nabycia nowych akcji w stosunku jednej nowej na 3. stare akcje.
Akcjonarjusze wykonujący prawo poboru, mają przedłożyć równocześnie ze zgłoszeniem swoje akcje (bez arkusza kuponow ego) uzą 

sadniając prawo poboru. Akcje te zostaną natychmiast zw rócone po uwidocznieniu na nich wykonaia prawa poboru.
Prawo poboru może byń wykonane w terminie o d  20 d o  30 k w ie tn ia  br. pod rygorem  utraty tegoż prawa.
Kurs emisyjny dla dotychczasowych akcjonarjuszy, wykonujących praw o poboru wynosi K 400 — za sztukę z doliczeniem 5*j0 odsetek 

od dnia 1 lipca 1919 do dnia wpłaty i K 10 tytułem  koszfów konfekcji.
Przy zgłoszeniu prawa, poboru należy uiścić gotów ką całą cenę kupną.
Nowe akcje uczestniczą w zyskach Towarzystwa począwszy od dnia 1 lipca 1919. — Nowe akcje wydane zostaną akcjonarjuszom  po 

ich wydrukowaniu za zwrotem  potwierdzenia kasow ego na uiszczone wpłaty.
Nowych zgłoszeń poza prawem poboru nie przyjmuje się i nie będzie się uwzględniać.
Prawo poboru m oże być wykonane w Banku przem ysłow ym  dla Królestwa Galicji i Lodom ęrji z Wielkiem Księstwem Krakowskiem

we Lwowie, tudzież we wszystkich^ jego Filjach i Ekspozyturach, oraz w powszechnym Banku kredytowym , we Lwowie i tegoż Filii w Krakowie.

Rada Zawiadowcza
Galicyjskie* Fa biyki Ofeuwia To w a rzystw o  akcyjne w e Lw ow ie.2849

nonnpol.u sztucznych środków  słod zących

LW ÓW  — UL. AKADEMICKA 3. 2829
z a w ia d a m ia , że ro z d z ia ł  sa c h a ry n } ' za  k w ie c ie ń  ro z p o c z y n a  

z d n ie m  20. k w ie tn ia  b r

Uprawiajcie warzywa!
'"Ś w ieży  t r a n s p o r t  w y b o ro w y c h  n a s io n  w s z y s tk ic h  W A R ZY W  

u a d s z e d i d o  f irm y  2870

L w ó w .  P o d l e w s k i e g o  7

g f l T  1 5 ’  f i d a j a
o d b ę d z ie  się  c ią g n ie n ie  1 k la s y  P o lsk ie j P a ń s tw o w e j 
l .o tc r ji  K laso w ej. K ażd y  d ru g i los w y g ry w a . W y 
g ra n e  ra z e m  w y n o sz ą  3,"! m iljo n ó w  m a re k . Gł. w y g r. 
w  p ie rw sz e j k la s ie  100 ty s ię c y  m . d ru g a  50 ty s ięc y  
it.d. ra z e m  w  1 k la s ie  1 m iljo n  300  ty s ię c y  m a re k . 
C e n a  lo só w  d o  je d n e j k la sy  M. 80 za c a ły  los, M. 10.

z a  ó se m k ę . —  D om  B a n k o w y  2780

SctiDtz i Chajes 7'

Włos Koński i wołowy
J s u p u i ę ,

Oferty z  próbami i podaniem cen nadsyłać pod 
„VV7ós“ do b.rra ogłoszeń Tow. Akc. „Reklan|ia 

Polska* — Warszawa, Jasna 10. J1

Najlepszą 
do krycia dachów

p o leca  2346

ANTONI IIAL5KI, Lwów ScbiesKiego 3.
Za redaktora naczelnego: Dr. W łodzimierz Jam polski- Drukiem A, Goldmana, Lwów, Sykstuska 19. Redaktor Ddł*>wiedziało/: T łU uag StaottekL


